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Pałac Sprawiedliwości w N a aia opustoszał 
(i KIEMIEGKICH OPRAWCÓW 


ien Egzekucja i pogrzeb w zupełnej 


m rea 11 07 


Siedmiu skazanych na więzienie 


przewieziono do 


Spandau 


Norymberga. O godz. I po północy pałac 
sprawiedliwości w Norymberdze opustoszał. 
W chwili, gdy Czytelnicy otrzymają nasze niektórzy ze skazanych szukali po- 


Premier Atlee w odpowiedzi w Iz- 
bie Gmin oświadczył, że nie przewi- 
duje się ani siilmowania ani iotogra- 
fowania egzekucji, Fotograf urzędo- 
wy słotograłuje jedynie zwłoki ska- 
zańców po egzekucji, 


Ostatnie godziny 
— W ciągu ostatnich godzin życia, 


ciechy w czytaniu biblii oraz przyj- 


przed swą piwnicą, na pytanie koresponden 
ta Reutera, co myśli o nadchodzącej egze- 
kucji, odpowiedział: „Jestem sam zbyt bli- 
ski śmierci, abym tracił czas na zastanawia- 
nie się nad śmiercią tych, którzy spowodo- 
wali mą nędzę". Stojące w długich kolej- 
kach przed sklepami gospodynie norymber- 
skie, rozmawiając o bliskiej egzekucji pyta- 
ją: „Czy wszyscy będą powieszeni jednocześ 
nie? Kto otrzyma pierścienie Gocringa?". 


Jednakże na wzmiankę o możliwości dodat- 
kowych przydziałów gospodynie szybko ury 
wają rozmowę o skażańcach. 
Siedmiu do Spandau 

7 niemieckich pr.estępców wojennych, któ 
rych w procesie norymberskim skazano na 
więzienie, odbywać będzie tę karę w Span- 
dau w brytyjskiej strefie Berlina. 


mowaniu Sakramentów udz'elanych AS 


pismo — Il-tu zbrodniarzy norymberskich 


nie będzie już żyć. 


Zawcześnie jeszcze, by podać szczegóły 
egzekucji, której dokładny termin i prze- 
bieg utrzymywano jeszcze o północy w ści- ny. 


'słej tajemnicy. 


Hiszpania 
odczuwa wdzięczność dla Polski 


"MEXICO CITY (PAP), Ambasador repu- 


i hiszpańskiej w Meksyku d' Olvec zło- | 


| korespondentowi PAP następujące o" 
świadczenie: „Pragnę wyrazić wdzięczność, 
jaką naród hiszpański odóruwa wobec kors- 
batantów polekich, którzy brali udział w wal 
es o wolność Hiszpanii. Jesteśmy również 
wdzięczni Rzeczypospolitej Polekiej za po- 
parcie dyplomatycene, które nam okazuje. 
Poleka jest ezczęśliwerą od Hiszpanii, gdyż 
eipszy się obecnie wolnością Gdy w Hisz- 
panii Republika demokratyczna obejmie rzą- 
dy, wówczas zacieśnią- się jeszcze bardziej 

i więzy przyjaźni z Polską“. 


Min. tow. Dabrowski 


w Kanadzie 


NOWY JORK (PAP). - Minister 
skarbu tow. Dąbrowski i prezes Pol- 
skiego Banku Narodowego Drożniak 
opuścili Stany Zjednoczone i udali 
się do Kanady. Misister Dąbrowski 
ma złożyć oficjalną wizytę kanadyj- 
skiemu ministrowi finansów. 


Sesja Rady Najwyższej 
| ZSRR 


MOSKWA. 15 bm. odbyło: się na Kremlu 
otwarcie sesji Rady Najryższej ZSRR. Re- 
„ferat o budżecie wygłosił minister finan- 
| sów. Zwie.ęw 


Tai 


„| władzy, 


Gdy północ wybiła 


Do ostatniej chwili żadna agencja | 


świata nie podała na tem temat ani 


sek zbrodniarze straceni ` zc 
następującej kolejności: Goering, 
Ribbentrop, Keitel, . Kaltenbrunner, | 
ar p ga Frick, Streicher, 
Sauckel, Jodl, Seys Inquart, 


| 
|jęcia pociechy religijnej. Ribbentrop 


stapt po północy, €o (5 
Wedlug niepoiwierdzonych pójło- 
ali w 


przez kapelanów więziennych, Nco- 
pogański ideolog hitlerowski Rosen- 
berg w dalszym ciągu odmawiał przy 


otrzymał ostatniej nocy środek nasen 


Ciała skazanych bedą pogrzebane 
w tajemnicy ewentualnie spalone w 
krematorium, Kiedy i gdzie — nikt 
nie może ppv etena 
Korespondent PAP tak opisuje na- 
stroje, panujące wśród ludności No- 
ERZE F WR s O ty i 


a RO PDC 


Co mówią Niemcy ; 


Ghociaż ludność. Norymbergi wie, Że wto- 
rek jest ostatnim dniem życia hitlerowskich 
przywódców, zachowuje się apatycznie. 

Pozbawiony- dachu nad głową na skutek 
bombardowania stary Niemiec, siedzący 


Pięć kategorii 


niemieckich przestępców wojennych 


BERLIN (PAP). Komisja -koordy- 
zaceyjna Sojuszniczej Rady Kon'rol- 
nej opracowała instrukcję, która bę- 
dzie obowiązywać we wszystkich 4 
strefach okupacyjnych, -© dotycząca 
traktowania niemieckich  przestęp- 
ców wojennych. Kategorie te są na- 
stępujące: 1) Przestępcy woje”ni, 
członkowie organizacji uznanych za 
zbrodnicze przez Międzynarodowy 
Trybunał Wojeniy w Norymbercze. 
Tej kategorii grozi kara śmierci lub 
dożywotnie więzienie i konfiskata 
majątku. 2) Ci, którzy czynnie współ 
pracowali przy dojściu Hitlera do 
Osobom, należącym db tej 
kategorii grozi kara robót przymu- 
sowych do lat 10. 3) Wszyscy czynni 
hitlerowcy, nienależący do 2 poprze- 
daich kategorii, 4) Członkowie partii 
hitlerowskiej, którzy nie brali udzia- 


———|/-—-2— 


łu w zbrodniczej działalności partii. 
5) Członkowie organizacji hitlerow= 
skiej, którzy nie brali czynnego uzia 
łu w życiu paniii. Osłatnia ta kate- 
goria po pewnym czasie może o'rzy- 
mać dokumenty, na pods'awie któ- 

ch będzie mogła brać udział w ży- 
ciu politycznym: demokratycznych 

Niemiec. 

Trzej uniewinnieni przez Między- 
narocowy Trybunał Wojskowy: Pa- 
pen, Schacht i Fri'sche zostaną prze 
słuchani oraz zaliczeni do jedzej z| 
pięciu kategorii, 

Nowe to zarządzenie oznacza po za, 
tym, że członkowie organizacji SA) 
mimo wyroku Trybunału Między'a- 
rodowego, uznającego ją za organiza 
cję nieprzestępczą, nie zostaną auto-! 
matycznie wypuszczeni na wolność. 


Byrnes, Bevin, Bidault 


przemawiali na ostatnim posiedzeniu konferencji paryskiej 


PARYŻ. — Końcowe posiedzenie 


konfe- (zmieni się punktów, które budzą szczególne 


rencji bciągnęło we wtorek po południu w | zastrzeżenia Jygoeławii. 


okolice Pałacu Lukęemburekiego więkaży niż 
kiedykolwiek tłum ciekawych. Mimo deszczu 
zgromadziła cię bardzo liczna. publiczność. 
W aali posiedzeń panowało nierwykłe oży- 
wienie, Galerie dla prasy i dla gości były 
przepełnione. Obecni byli wszyscy. crterej 
minietrowie epraw  zaśranicznych Wielkiej 
Czwórki: Mołotow, Byrnes, Bevin. i Bidanit. 
Premier Bidault, jako gospodarz konie 
rencji, zngaił ostatnie posiedzenie. Następ- 
nie przewodnictwo objął deleget chiński dr 
Quo-Tai-Cru. Przewodniczący zaproponował 
przyjęcie zaleceń do 5 traktatów pokojo 
wych: Następnie przewodniczący odczytał 
list delegzcii jugocłowiańskiej, w którym 
stwierdza ona z żalem, Że nie może wziąć 
udzizłu w ostatnim posiedzeniu wobec tego, 
że docyrie dakie powzieła konfereacja od: 
nośnie pewnych kwestii są tego rodzaju. iż 
uńiemożliwiaja rządowi jugosłowiańskiemu 
podpicanie traktatu z Włochami, dopóki nie 


Zalecenia do 3 traktatów pokojowych przy 
jęto przez aklamację. 

Wówczas przewodniczący dr. Quo-Tai-Cru 
wygłomił przemówienie poświęcone zakończe- 
niu prac Konferencji, sotwierdzając, że jej 
dzieło zostanie ocądzone przez historię, 

MÓWI BYRNES 

Z kolei zabrał głos Byrnea. Ocenił on po- 
zytywnie wyniki konferencji, stwierdzając. 
że wykazała ona, iż narody, które uczestni- 
czyły w wojnie, nie tylko pragną pokoju, 
lecz potrafią przyczynić się ekutecznie do 
dzieła stworzenia traktatów pokojowych. Na 
konfereńcji ujawniły eię pewne rozbieżności 
poglądów. Obowiązkiem Rady * Ministrów 
jest teraz pogodzenie tych różnie. 

MO+OTOW 

„Związek , Radziecki pragnie nadal reali- 
zować cele, e które waiczył podczas wojny 
Uczyni om: wezystko, co jest w jego. mocy 
dla ustalenia demokratycznego pokgiu” 


BEVIN 
Bevin przyłączył się do słów uznania, wy- 
powiedzianych przez Byrnesa, Wyraził prze- 
konanie, że wszyscy jej uczestnicy zdają 60- 
bie sprawę z doniosłej swojej pracy: i swoich 
decyzji nie tylko dla obecnego pokolenia 
lecz i dla przyszłych pokoleń, 


BIDAULT 


Bidault podkreśla w ewym przemówieniu, 
że konferencja zdziałała wezystko co mogła. 
Nie można zaprzeczyć, że ożywiona ona by- 
ła duchem szczerości, który cechował całą 
dyskusję. Konferencja pracowała zupełnie 
jawnie i cały świat wiedział o wszystkich 
szczegółach jej pracy Oby ta pierwsza do- 
konana na tak szeroką ekalę próba porozu- 
mienia — oświadczył Bidault, — zrodziła 
sprawiedliwy i trwały pokój, którego tak! 
pragną narody. 

, O godzinie 16,23 premier Bidault oznaj- 
mił, że konierencja paryska została zakoń- 
czona. 


- Wbrew nesymistom 


i RADA: PU OUR FPOWE WA E GPW ZER EA I OEP E ESI EAI O DEEI EASRA I DOH EDERA 


Wiadomość o otwarciu konferencji pokojowej w Paryżu w dniu 29 
lipca rb. zaopatrzyliśmy w „Robotniku“ tytułem: „Pod znakiem nadziei 
i optymizmu“, Po pierwszym tygodniu obrad zdawało się, że ten tytuł jest 
przykrym nieporozumieniem. Dnia 6 sierpnia gazety doniosły o „przę- 
więkłej walce o zasady glosowania“ I e tym, że „w Paryżu nie osiągnięta 
porozumienia*, nasiępnego dnia pisaliśmy pod tytułem „Na bezdrożach 
procedury“ o przerwaniu obrad konferencji w Paryża. Po tym pierwszym 
krytycznym tygodniu i po kempromisowym rozstrzygnięciu sporu procedu- 


ralnego, który przejdzie chyba do histori) dyplomacji, jako problem 
` „więkazości osów*, tozpoczęły się właściwć prace Konferencji Pa- 
ryskiej. > ANC O Mła 4 i P 


W. clągn 11 tygodni trwania konferencji dochodziło jeszeze nieraz do 
krytycznych kontroworsji i zdawało się, że nie ma sposobu uzgodnienia 
sprzecznych stanowisk. Prasa na zachodzie świadomie rozdmuehiwała te 
różniee zdań. U nas prasa zachowała więcej umiaru, za to kumoszki ka- 
wiarniane i świadomi swych celów spekulanci wyzyskiwali każdą trudność 
konferencji dła szerzenia paniki i pogłębiania psychozy wojennej. 


A trudności w Paryżu rzeczywiście nie zabrakło. Zgromadzeni tam 
przedstawiciele 21 narodów mieli opracować, a właściwie uzgodnić pro- 
jekty traktatów pokojowych z 5 satelitami Niemiec. Pierwsze zarysy tych 
projektów zostały uprzednio nakreślone przez „Wielką Czwórkę*, która 
obecnie ma rozpatrzeć wszystkie zalceenia Konferencji Paryskiej | usta- 
Hé ostateczne teksty traktatów pokojowych z Włochami, Węgrami, Rumu- 
nią, Bułgarią i Finlandią. 


Dia opracowania tekstów 5 traktatów wyłonione w Paryża 9 komisji 
i szereg podkomisji, które miały rozpatrzeć treść zaprojektowanych przez 
„Wielką Czwórkę* 223 artykułów, w tym 26 artykułów nieuzgodnionych 
przez 4 ministrów spraw zagranicznych i przekazanych konferencji do 
zdecydowania. Do tych 223 artykułów zgłoszono wicleset poprawek, które 
trzeba było przedyskutować i — co jest o wiele trudniejszć — uzgodnić, 
pozyskując przynajmniej większość 7 głosów dla danego tekstu lub danej 
poprawki. Jak trudna była ta praca, świadczy relacja jednego z korespon- 
dentów z Paryża, który obliczył, że uzgodnienie na jednej z komisji tekstu 
2 artykułów, liczących razem 9 wierszy druku, i zmiana 6 słów w tym 
tekście — zajęły ponad 3 godziny. 
są Jeśli przypomnimy sobie ogrom spraw, rozpatrzonych w Paryżu, prze- 
staniemy się dziwić temu, że obrady trwały tak długo i tak często wywoły- 
wały ostre nieraz kryzysy. Traktaty pokojowe z wymienionymi 5 państwa- 
mi obejmują bezpośrednio lub pośrednio tak ważne i sporne sprawy jak 
los Triestu, sprawa przyszłości włoskich kolonii, kwestia wolnej żeglugi 
na Dunaju, ustalenie granicy między Bołgarią i Grecją (zagadnienie do- 
stępu Bułgarii do Morza Egejskiego), sprawa wysokości odszkodowań wo- 


~ jennych na rzecz aliantów itd. 


W wielu wypadkach, ale bynajmniej nie we wszystkich, spór toczył się 
między Zachodem i Wschodeun, jeśli można tak w skrócie określić grupy 
państw, które głosowały razem z USA i W. Brytanią, czy też ze Związkiem 
Radzieckim z drugiej strony. W wielu wypadkach, ałe bynajmniej nie we 
wszystkich, postanowienia zapadały większością 14 lub 15 głosów przeciw- 
ko 6. Nie powinno to nikogo przerażać. W ten sposób zarysowały się dwa 
punkty widzenia, dwa poglądy na różne sprawy, co wele nie jest jedno- 
znaeztne z koniecznością starcią zbrojnego tych dwóch obozów. Polska 
głosowała przeważnie (ale nie zawsze) wraz ze Związkiem Radzieckim, €o 
wbrew odmiennym opiniom płotkarzy i panikierów wytłumaczyć można 
i należy tylko i jedynie zbieżnością interesów. 


Pomimo tylu trudności udało się jednak w większości spraw dojść do 
kompromisu, nie zawsze może słusznego, ale nie mniej koniecznego. Pozo- 
stałe sprawy zostały odroczone bądź to do decyzji „Wielkiej Czwórki“, 
bądź też na pewien okres czasu po podpisaniu traktatów pokojowych. Kom- 
promis osiągnięty w Paryżu jest dowodem pokojowych zamiarów wszyst- 
kich uczestników konferencji. Kompromis ten ammożliwi szybkie przygoto- 
wanie ostatecznego tekstu traktatów pokojowych, a tym samym normall- 
zaeję stosunków w 5 państwach europejskich, których łudność nie powtn- 
na więcej clerpleć za przestępstwa swych rcakcyjnych i faszystowskich 


„rządów, obałonych w 1944 roku. Kompromis paryski ułatwi przystąpienie 


do obrad nad Sprawą niemiecką, najtrudnicjszym w tej chwili zagadnie- 
niem na widowni międzynarodowej. Kompromis ten wreszele oczyści atmo- 
sierę rozpoczynającej się za tydzień scsji Zgromadzenia Generalnego ONZ. 
Wbrew oczekiwaniom pesymistów w Paryżu zwyciężył duch współ- 
pracy międzynarodowej. GRZEGORZ JASZYUŃSKI 


a 4 Eor 4, 
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16.X.1942 |Na naszych ziemiach odzyskanych 
pracuje już polski robotnik 


Cztery lata temu hitlerowskie „szezckacz- 
ki“ | czerwone plakaty aa ułlcach obwieściły 
nową metodę zbrodni okupanta: publiczną 
egzekucję. Dula tego w plęciu punktach War 
Szawy zawisło na szubienicach 66 więzniów 
s Pawlaka, KRozplakatowane obwiesaczeni 
brzmiało: 

mW nocy z 7 na 8 października wysadzili 
komuniści za pomocą materiałów wybuche- 
wych linie kolejowe koło Warszawy .w po- 
wietrze. 

Za ten zbrodnieży czyn zostało 50 komu- 
aistów powieszonych. Dla bezpieczeństwa 
dobra ogólnego zwraca się społeczeństw 
polskiemu uwagę, żeby przy najlżejszym po- 
dejrzeniu podobnego czynu sawiadomiło naj- 
bliższy posterunek policy jny*. 

$7 października te katowskie obwieszcze- 
mie usupeinione zosinło drugim, podającym 
mazwiska b6 sakładuików, „którzy przy po- 
wtórzeniu się aktów gwałtu zostaną pociąg- 
alęci do odpowiedzialności*, 

W tem sposób rozpoczął się nowy etap hit 
lerowakiege terroru, tzw. oficjalnych, publi- 
zanych | głośno obwieszczanych publicznych 
egzekucji. 

Wśród powieszonych 16 października więź 
mitów Pawiaka, określonych jako komuniś 
było wielu bojowców PPR. Dula tego zglnę- 
M na szubienicach m. ln, organizatorzy Gwar 
dii Ludowej tow. tow. Józef Gorke, Bylwe- 
ster Bartosik, Witold Trylski, Kazimierz Gro 
decki, Jan Niedziński, Marian Orłowski. O- 
bok nich ofiarami tej pierwszej egzekucji 
publicznej byli także członkowie innych or- 
ganizacji podziemnych. Później na szubł 
each | pod kulami plutonów egzekneyjnyc 
ginęli razem | AKowcy I ALowcy, PALowey 
1 SOBowcy; ofiarami hitlerowskich orgii ter- 
roru padło wielu czołowych działaczy pol- 
skiego ruchu socjalistycznego. 

Na jednym x placów Warszawy zgin 
tow. Stanisław Chudoba, tow. Bronisław Zic- 
mięcki, tow. Władysław Piontek I tow, Fe- 
liks Grzesik. Zginęło w publicznych egzeku- 
ejach wielu innych maszych towarzyszy. 
ukrytych przeważnie pod pseudonimami. 
Oprawcy  hitlerowsey poza więźniami 
politycznymi — peza bojowcami organi- 
zacji zbrojnych, brałl później  zakład- 
ników x uliey, przypadkowych prze- 
chodniów, wyławianych w czasie tzw. łapa- 
nek śmierci, Ginęli oni po prostu JAKO PO- 
LACY z tytułu swej przynależności de na- 
rodu polskiego. s ] 

Wspólne mogiły połączyły nie tylko człon- 
ków WSZYSTKICH ORGANIZACJI WAL- 
CZĄCYCH Z NIEMCAMI, ale stały się SYM- 
BOLEM MĘCZEŃSTWA CAŁEGO NARO- 
DU. 

Zbrodnierze miemieccy chcieli tą form 
ierroru zastraszyć całe społeczeństwo, zła- 
mać ducha oporu, który ożywiał cały naród 
sparaiiżować akeje dyw -rsyjne-snbotażowe, 


specjalnie dla nich groźne wobec rosnącego 


aaiężenia walk na froncie wsehodnim. 

Osiągnęii wynik wręcz przeciwny. Polska 
Podziemna odpowiada na każdą egzekue 
wzmożoną akcją bojową, Leciały w powie 
trze mosty, składy broni, pociągi wiozące a 
maunieję | wojsko na front wschodni, padali 
od kul bojowców gestapowey, SS-mani I la- 
pacze Arbeltsamtu. 

— Pomśeimy ofiary zbrodni hitlerowskie- 
go najeźdźcy — tym zawołaniem żył cały 
naród. 

Los sprawił, H właśnie w cztery lata od 
chwili, gdy ofiary pierwszej publicznej egze- 
kueji w Warszawie zawisły ua szublenicy 
stryczek dosięgnął wreszcie kata, odpowie- 
dzialnege za wszystkie zbrodnie niemieckie 
w Polsce — generalnego oprawcę Franka. 

Jeżeli chcemy w pełni uczcić pamięć 
wszystkich bohaterów ofiar hitlerowskie- 
go terroru, jeżeli eheemy należycie wypełni 
teh testament krwi — nie wolno nam ani na 
chwile ustawać w akcji przeciw nacjonaliz- 
mowi germańskiemu, który znów podnosi 
swój łeb. 


T 


Na drugim Zjeździe Przemysłowym Ziem 
Odzyskanych we Wrocławiu dłuższe prze- 
mówienie. wygłosił wicepremier i minister 
ziem odzyskanych Gomułka, 

Wicepremier wskazał za wetępie, że do 
poruszenia zagadnień gospodarczych przemy 
słu, do bilansowania dorobku pracy przemy- 
słu ziem odzyskanych na najbliższą przy- 
szłość powołane jest w pierwszym rzędzie 
Ministerstwo Przemysłu, jeko ministerstwo 
resortowe, 

Mówca przeszedł następnie do omówienia 
zagadnień dotyczących ziem odzyskanych, 
które ostatnio odbiły się tak głośnym echem 
nie tylko u nas w kraju, ale i za granicą, 

Aby miliony Polaków ma ziemiach odzy- 
skanych kontynuowały dzieło odbudowy go- 
epodarczej kraju z jeszcze większym wycil- 
kiem, niż dotychczas — każdy z tych ludzi 
must mieć głębokie przekonanie, że Polcka 
na zawsze powróchła na zachód na stare rie- 
mie piastowskie. 

Mówca dał następnie ostrą odprawę 
wszczętej ostatnio kampanii niemieckiej, znaj 
dującej poparcie reakcyjnych kół Zachodu. 

Nie nie może być lepszym wyrazem epo- 
koju I pewności Polski co do nionaruszalno- 
ści naczej granicy nad Odrą i Nisą, nie nie 
może etanowić lepezej odpowiedzi polekiej 
ma dultońskie występy Churchilla i stuttgare- 
kie p. Byrnesa — jak fakt dzieicjszego zjar- 
du, który obradować będzie nad zorganizo*; 
waniem dalszego rozwoju przemysłu ziem; 
odryckanych. 

Rok ubiegły dowiódł praktycznie, że u 
chwały powzięte na pierwszym zjeździe prze 
mysłu ziem odzyskanych były realne. 

Dzisiaj podstawową siłą roboczą w prze- 
myśle ziem odzyekanych jest już w zasadzie 
robotnik i inżynier polski. Na dzień 1 pa- 
ździernika rb. ludność polska na ziemiach; 
odzyskanych wynosiła ponad 4 miliony, w 
tym repatriantów i przeciedieńców ponad 3 
miliony, Pozostało jeszcze około 800 tysięcy 
Niemców, których również repatriujemy. 

W każdej dziedzinie życia í administracji 
zrobiliśzny wielki krok naprzód. Dążymy ey- 
stematycznie do upodobnienia modelu go- 
spodarczego ziem odzyskanych do modelu 
ziem dawnych. Tak jak na odcinku rolni- 
czym opieremy się ma gospodarstwie indy- 
widualnym, tak i w dziedzinie gospodar- 
etwa nierolnego, również sporo miejsca po- 
zostało dla inicjatywy prywatnej i apołecz- 
nej 


pierwszym rzędzie od przyszłości maczego 


przy równoczesnym apadku jej kosztów. 


Nią 1 Bałtykiem — zakończy! mówca, 

Po wicepremierze Gomułce przemawiał wi 
-eminister Szyr. a nastepnie zabrał głos se- 
kretarz generalny KCZZ tow. Rusinek. 

Tow. Rusinek przypomniał, że pierwsze 


1945 roku z obozn przez Wrocław, to wra- 


dzi się już omny entuzjazm i olbrzymią 
Partii Pracy Zilliacus w rozmowie z przed- 
oławicielami Związków Zawodowych stwier- 
dził, że poleki robotnik może być wzorem 
dla całego świata i to wzorem 'nie tylko w 
dziedzinie produkcji, ale również jeśli idzie 
n wielką miłość dla kraju. 

Mówiąc to, my — przedstawiciele Zwią 


Zjazd dzisiejezy winien dodać wszystkim | resów 


wrażenie, jakie odniósł, powracając w maju | 


żenie cmentarzyska. Po 14-tu miesiącach wi- |. 


letniego planu odbudowy goaepodarczej kra- 
ju, deklarujemy wykonanie żądań | norm 
przewidzianych | podejmujemy wyścig pra- 
cy”. 

Mówca mówi dalej o konieczności apra- 
wiedliwego podziału dochodu  apołecznego. 
Jeszcze długi okres czasu upłynie zanim ze- 
robek pracownika pokryje jego rzeczywiste 


potrzeby. 

Tow. Rusinek omawia dalej wielkie retor- 
my epoleczne dokonane w Polece — reformę 
rolną i upaństwowienie przemysłu. „Bylibyć- 
my miesprawiedliwi — mówi on — gdybys- 
my mówiąc e tych przemianach, jakie doko- 
nały cię w naszym kraju, nie podnieśli za- 
sług twórców PKWN I członków Jedności 
Narodowej. To czego nie dokonał żaden z 
rządów do roku 1939 i czego nie udało aię 
przeprowadzić rządowi ludowemu po pierw- 
szej wojnie światowej, tego dokonał Rząd 
Jedności Narodowej wsparty o zjednoczony 
i jednolity front klasy pracującej. 

Po milionowych stratach w ostatniej woj- 
mie, musimy ze szczególną troską wystąpić 
w obronie życia robotnika”, Mówca stwier: 
drit, że w życiu robotnika doniosłą rolę od- 
grywa akcja wczasów, która w roku bieżą- 
cym objęła pół miliona robotników. I to jent 
świadectwem przemian i tego — co na rzecz 
świata pracy państwo daje. 

Charakteryzując rozwój Związków Zaweo- 
dowych na terenie Dolnego Śląska, mówca 
stwierdził, że podczaa gdy w grudniu 1945 
roku liczba zorganizowanych we Wrocławiu 
wynosiła 14083 członków, a w powiatach 
22 tys. członków, te po roku pracy cyfra ta 
wzrosła do 120 tysięcy członków, a cieć or- 
ganizacyjna obejmuje eale województwo dol 
nośląckie, 

Związki te nie poprzestaną na dotychcza- 


|sowych osiągnięciach, lecz na najbliższy o- 


kres stawiają przed sobą nowe żądania, — 
Przez jak najściślejszy współudział i przez 


Tow. Gomułka I tow. Rusinek przemawiają na Zjeżdzie we Wrocławiu 


wapólpracę ze szkolnictwem zawodowym da 
się przemysłowi nową kadrę wyszkolonych 
fachowców, a państwu mowych entuzjastów 
pracy. | 
W dalszym ciągu obrad przemawiał dyrek 
tor departamentu Ministerstwa Przemysłu, 
inż, Pomorski, omawiając eprawę kadr w 
przemyśle na ziemiach odzyskanych, 


Organizacja 


wielbicieli Hitlera i Mussoliniego 


PARYZ (SAP). Dziennik paryski 
„France - Soir”, pisząc o tajnej orga 
nizacji prohitlerowskiej, na której 
ślad natrafiono w Paryżu, podaje że 
organizacja ta nazywa się „Front Ne“ 
tional Unitaire” (Front Nrodowego 
Zjedcoczenia) į składa się z wielbie 
cieli Hitlera, Mussoliniego ! Petaina. ' 

Członkowie stowarzyszenia obo- 
wiązywali się do niesienia pomocy 
tym wszystkim, którzy byli w bliże 
szym czy dalszym kontakcie z orga* 
nizacjami hitlerowskimi. 


Niemcy mogą isłnieć 
bez rolnictwa ziem utraconych 


LONDYN (PAP). Profesor siawistyki ma 
Uniwersytecie londyńskim William Rose 0- 
głosił w „Manchester Guardian” list w spra- 
wie niemieckich granie wschodnich, Otọ co 
pisze prof. Rose, 


„Taki autorytet jak prof. W. Holz. z Lips- 
ka w swoim studium ogłoszonym w r. 1930 
(Ostdeutsche Wirtschaft) stwierdza, że dla 
Rzeszy niemieckiej Wschód nie odgrywa 
żadnej roli jako dostawca pszenicy I że 


„Rzesza nie potrzebuje wcale Wschodu æ 
zaopatrzenia nię w riemaiaki”, 


Wydaje mi się, pisze prof. Rose, te jeit 
mamy roswnżyć przyszłą sytuację agrarnę 
Niemiec, musimy też wziąć pod uwagę bar 
dzo wysoki stopień zalesienia obeenego ie” - 
rytorium niemieckiego., Przed wojną nie* ` 
mieccy rzeczoznawcy rolni byli zdania, że 
należy przekształcić w ziemię orną % te 
renów pokrytych przez lasy”. 


Współpraca między UPA a bandami leśnymi 


— stwierdza to otwarcie „Dziennik Żołnierza” w Londynie 


LONDYN. — W wychodzącym w Londy- 
nie „Dzienniku Polskim* | Dzienniku Żol- 
nierza* ukazał się artykuł, przyznający ©- 
twarcie, że między „Ukraińską Powstańczą 
Armią* (UPA) a podziemnymi eddziąłami 
polskimi latnieje od dłuższego czasu współ- 
praca. 

Ukraińcy el, wedłng dziennika, nie uznają | 
Linii Curzona ani ze względu na własne in- 


Truman zwalcza piutokrację? 
Mewa przeńwyborcza prezydenta USA 


NOWY JORK, (PAP). Prez. Truman wy-|lym, którzy sprzeciwiali się realizacji pro- 


głosił przemówienia, które należy uważać za | grama Roosevelta, 


wstęp do akcji wyborczej Partii Demokraty- 
cznej. Truman przedstawił trudności gospo- 


i 


%* 
Slowa powyższe brzmią dziwnie w ustach 


dareze Stanów Zjednoczonych, a w szczegół | Trumana, najwyhitniejszego członka tej gru- 


Wielk ość i eita | ojczyzny zaletą w ności wiele uwagi poświęcił kryzysowi mięs- | py Stronnictwa Demokratycznego, która ea- 


nemu. Odpowiedzialność za brak mięsa — | lą swoją polityką, zarówno zagraniczną jak 


przemysłu Wskaźnik naczej produkcji prae- oświadczył prezydent — spada całkowicie na |! wewnętrzną sprzeniewierzyła się wzniosłym 
mysłowej musi nieustannie piąć się w górę, |kilku republikańskich członków Kongresu, | zasadom „Nowego Łada* (New Deni) Roo- 


którzy w obronie swych egoistycznych inte- | sevelta. Jak wiadomo, przed wyborami na- 


goriami milionów dolarów; a nie kategoria- | kletką. Słusznie powiedział ktoś, że nigdy 
mi milionów ludzi“, Stwierdził on również, | się tylę nie kłamie, eo „PRZED wyborami, 
że polityka jego skierowana jest przeciwko | PODCZAS wojny ! PO polowaniu“. 


Udział delegacji polskiej 


w pracach konferencji pokojowej 


PARYŻ. — W dniu zakończenia Konferen. | lenia pokoju. 
wolę pokonania trudności. Poseł brytyjskiej |cji Paryskiej należy zrekapitulować udział 


delegacji polskiej w pracach konferencji. 


Polska, Mie biorąc bezpośrednie udziału | istnienia organizacji faszystowskich oraz od- 
w działaniach wojennych tz państwami, z | powiedziałności włoskich zbrodniarzy wojen- 


którymi zawierano w Paryżu traktaty poko- 
jowe, ograniczyła swój udział do dwóch dzie 
dzin: zabezpieczenia interesów finansowych 


walczyli e zachowanie kontroli ccn| wet najbardziej reakcyjne grupy podszywają 
. ; AE i „| Blę zwykle pod hasła radykalirmu społecz- 


nego | maskują pod demokratyczną ety- 


Poza tym domagano się wprowadzenia do 
traktatu pokojowego art"kułu zakazującego 


nych. 
Na specjałne wyróżnienie zasługują prace 
komisji wojskowej pod przewodniciwem poł 


teresy, ani ze względu na Polaków. Ukralń. 
cy ci wykazują pewne epamiętanie wobee 
Polaków, przy czym „być może, że gra tuiaj 
rolę sytuacja polityczna. 

Dziennik przemiicza enlkowiele fakt wy- 
palenia przez Ukraińców tysięcy gospodarstw 
polskich oraz wymordowania tysięcy gamle- 
szkujących je Polaków. > 

Informacje te świadczą niezbicie nie tylko 


{0 podziemnej współpracy  „połsko*ukraiń- 


skiej w chwili obecmej, w której wynika gf- 
ną niewinnie setki ludzi | niszczeje majątek 
narodowy, lecz również o tym, że pewnym 
kołom w Londynie współpraca ta dzie bars 
dno na rękę | spolyka się s ieh aprobatą. 


Nietakt 
amerykańskich oficerów 


Senatorzy USA Magnuson i Mitchell za: 
żądali śledztwa w związku z zarzutom. jæ; 
koby amarykańecy oficorewie, przydzieleni 
do Trybunału Norymberskiego, byli gośćmi 
ma przyjęciach, ma których obecne były żo- 
my kitlerowców w Norymberdze. 
| Senator “ Sii , że: wiados 
mość o skandalicznym zachowaniu się tych 
ofiecrów dotarła do niege í wiarygodnego 
ródła świadka takiej uczty, urządzonej 
przez amerykańskich oficerów, podczas któ- 
rej urzędnicy amerykańscy byli razam z Żo- 
mami sadzonych bitlerowców. Gościem hó- 
morowym tego przyjęcia była żona Baldura 
von Schirach, 


Nenni jedzie 
do Ameryki 


RZYM (SAP). Przed przekazaniem 
micistersiwa spraw zagranicznych w 
ręce Pietro Nenni (socjalisty), pre- 


‘mier de Gasperi rozpatruje aktualnę 


zagadnienia polityki zagranicznej. 
De Gasperi przeprowadził długą 
rozmowę z ambasadorem Reale, k 6 


ków Zawodowych nie chcemy z tego tytułu Polski w związku z mieniem polskim zaję: | skiego delegata, któremu powiodło się zała- | ry powraca w najbliższym czasie do 
żadoć apecjalnych dla klasy pracującej przy |!Ym w czasie wojny przez państwa osi, oraz twienie niemal wszystkich kwestii drogą | 


"by wszyecy obywatele pracowali tak ofiar- 
nie i tak bezinteresownie jak ofiarnie i ber- 
Intoresownie pracuje świat pracy. 

Tow Ruwinek oświsdcza: „odpowiedzialni 
za wykonanie planu inwestycyjnego i trzy- 


6 dzień procesu N32 


przed sądem wojskowym 


W 6 dntu procesu członków NSZ przed | 
Sądem Wojskowym zeznawał oskarżony 
Andrzej Tretiak. 

Tretiak przyznaje się na początku do 
przynależności .do Organizacji Polskiej i 
NSZ; potwierdzając swój udział w zebra- 
miach erganizacyjnych, 

Sąd odczytuje zeznania Tretiaka, złożone 
w śledztwie, które według protokółu brzmią: 
„Gdy miałem spotkanie z inspektorem orga- 
nizacji NSZ  Ostromęckim — pseudo Mir- 
ski — w połowie września 1945 r. była pro- 
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Państwowe Zjednoczenie 
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wadzona rozmowa nad kwestią wyborów w 
Polsce. Mirski oświadczył nam, że u wice- 
premiera Mikołajczyka był w pierwszej po- 
towie sierpnia 1945 r. komendant Komendy 
Głównej NSZ, który jest w stopniu genera- 
ła. Nazwiska ani psendonimu Mirski nam 
nie podał, Mikołajczyk, wedle słów Mirskie- 
go, przyjął komendanta Komendy Głównej 
i przeprowadził serdeczną rozmowę w związ 
ku z mającymi nastąpić wyborami, 

Komendant między innymi oświadczył Mi- 
kołajczykowi, że organizacja NSZ da wszy- 
stko z siebie przy kampanii wyhorozej, ce- 
lem poparcia Polskiego Sironniewa Ludo- 
wego“ 

Sąd zapytuje osk. Tretiaka, ezy obecnie 


otwierdza to oświadczenie? Gskarżony od- | lega'a francuskiego Jouhaux o nie- wencji o Międzynarodowej Organi- 


p 
powiada twierdząco, dodając, że zeznania 
swe złożył z całą świadomością, kwestionu” 
je jedynie określenie rozmowy. jako „ser- 
decznej”* i prostuje, że rozmowa w War-! 
szawie miała miejsce w sierpniu, a nie we 
wrześniu. Sąd zwraca się z kolei do osk. 
Ostromęckiego, czy potwierdza zeznania 
Tretiaka. Osk. Ostromęcki oświadcza, te 
podtrzymuje zeznania osk., Tretiaka i dodaje. 
że słyszał to od kogoś z Komendy Głównej 
NSZ, kto miał kontakt z Mikołajczykiem, 


Przed sądem staje następny oskarżony 
Eugeniusz Gesabaki, kióry do winy slę mie 


w, imicygi przeciw 


wiłejów, mamy jednak pełne prawo żadać, | interwencji w sprawach istotnych dla utrwa- | kompromisu. 


Bankructwo Polskiego Korpusu Przysposobienia 
Pogłoski o dymisji Bora-Komorowskiego 


LONDYN (PAP). Wiadomości © 
sankcjach prawnych, jakie rząd pol- 
ski zastosował wobec osób, które 
wstąpiły do Polskiego Korpusu Przy 
sposobieria, wywołały głębokie wra- 
żenie wśród żołnierzy i oficerów pol 
skich. Ilość zgłaszających się do PKP 
jest znikomo mała. Coraz liczniejsze 
są objawy pro'es'ów przeciwko do- 
wódziwu polskich grup wojskowych 


za granicą, które wprowadza w błąd| 
żołnierzy i oficerów. > 

Ostainio rozeszły się pogłoski, że 
Bor - Komorowski ustąpi w ciągu naj 
bliższych doi ze stanowiska „wodza | 
raczelnego', Również pozycja An-| 
dersa ma ulec zmianie. Obejmie on. 
stanowisko „generaliego- inspekto- 
ra", ; 


Polska przedw udziałowi Grecii 


w konferencji Międzynarodowej Organizacji Pracy 
MONTREAL (PAP). Na konferen-| obrad. Musiał oświadczył, że obecna 


cji Międzyrarodowej Organizacji Pra sytuacja w Grecji, w której ruch za-| 


wystąpił jeden z członków pol- 


c 
skiej delegacji Musiał z przemówie- 


wodowy jest prześlałowary przez | 


faszystów i monarchistów, jest sprze, 


arszawy Przewidywara jest zmia 
na na stanowisku podsekretarza s'a- 
nu spraw zagranicznych. Nenni, przy 
szły mirister spraw zagranicznych, 
uda się między 5 a 15 lisiopada dọ 
Ameryki, by poprzeć sprawy Wloch 
na radzie minisirów spraw zagrani- 
cznych, 


Korupcja 
w Stanach Zjednoczonych 


NOWY JORK, (PAP). Joden z najbardziej 
reakcyjnych polityków amerykańskich sena 
tor Bilbe został oskarżony e branie wyso- 
kich łapówek ed przemysłowców, ubiegają- 
eych się o zamówienia wojenne od rządu a+ 
merykańskiego. Bilbo jest trzecim członkiem 
Kongresu, oskarżonym o przekupstwo przy 
rozdziale koniraktów wojennych. Bilbo sta» 
nie w najbliższym czasie przed komisją śled 
€zą senatu, 


" Przyjęcie 
w peseistwie szwajcarskim 


Pocol szwajcarski w Polece min. Ganz wy- 


niem, w którym poparł wniosek de- czna z zasadami zawarlymi w kon- dał obiad na cześć delegacji polskiej į ezwaj 


dopuszczenie delegatów greckich do 


Beveridge przeciwnikiem denozifikacji! sr 


BERLIN (ZAP), Lord Beveridge, autor 
plana ubezpieczeń epołecznych i znany przy- 
jaciel Niemiec otwarcie wypowiedział się 
przeciw polityce denazifikacyjnej w Niem- 
czech. Żądania ewe Beveridże tłumaczy tym. 
że hitlerowcy pozbawieni mienia, a zwła- 
sacza wielcy przemywłowcy staną się naj- 
zacięterymi wrogami Angli | rozpoczną mo 
Jaapor mm Be ytyjakiscna. 


zacji Pracy, 


WYWŁASZCZENIE NAZISTÓW 
W BERLINIE 

BERLIN (ZAP) Magistratowi Berlina prze 
kazane w administrację, aż do utwerzewia 
rządu centralnego, własność zbrodniarzy i 
przestępców wojennych. Należą tu zakłady 
przemrałowe, banki, papiery war rowe, 
patenty | wrwazie oierwonomści i majątek | 
rwoherty. - 


earekiej, biorących udział w rokowaniach 
gospodarczych poleko. szwajcarskich Ze 
śtrony polekiej obeoni byli prezes CUP tow. 
Bobrowski, wicemin. tow. Grosfeld, wicemim. 

wrowski, naoz. Wydz, Zachodniego dr. 


OM TUR w Lirzharku 


NA ODBUDOWĘ WARSZAWY 

W związku z zamieszczoną w „Robotniku? 
w dniu 6 b. m. notatką o wpłaceniu przes 
Powiatowy Komitet OM TUR na ręce Rady 
Naczelnej Odbudowy Warszawy sumy 1.500 
złotych — wyjaśniemy, że wpłucona kwotą 
opiewa ma mume 2.500 al, a mie jak mylaję 
podano 120% m. 


Kwiat jest 


Więc stało się. 11 spośród pod- 
sądnych norymberskich straci dziś 
życie, 11 przywódców niemieckich 
odda dziś swoje nędzne, splamione i 
shańbione istnienie za istnienie milio- 
nów ludzi, którzy zginęli w rezultacie 
ich politycznych zamierzeń, celów i 
idei. Olbrzymia niewspółmierność ka- 
ry i winy — życie paru jednostek za 
życie milionów, śmierć szybka i jed- 
norazowa za powolne nieraz tortury, 
za długoletnie konanie w obozach— 
wynika tutaj z samej różnicy stosun- 
ku oskarżycieli i oskarżonych do pra- 
wa i sprawiedliwości, wynika z 5ie- 
gunowo odmiennych założeń  etycz- 
nych i moralnych, z odmiennego po- 
dejścia do życia i prawa do życia za- 
równo jednostek, jak narodów. 
Radio i prasa całego Świata roz- 
rzmiewać będzie dziś i jeszcze mzez 
dni kilka opisami stracenia, opisem 
ostatnich chwil skazańców norymberr 
skich, słów, które wyrzekli, gestów, 
jakimi się posłużyli przed śmiercią. 
Potem i to przejdzie, anonimowe gro- 
by pokryją ciała wielkich zbrodnia- 
nej. rzy, zainteresowanie Świata zwróci się 

Dekret ten zawiera m. in. artykuł 7, któryjku innym, dziś bardziej aktualnym 
także jest bardzo długi. Ale nas i pana hrafsprawom — świat idzie naprzód, oni 
btego inferosuje w tej chwili tylko początekg mijają, schodzą ze sceny po ostatnim 
tego artykułu — „Kte bez zezwolenia wy-B akcie... Już minęli. 
wozi poza granice Peństwa Polskiego itd — YW dniu ogłoszenia wyroku dzien- 


aż 7 i ; 

let ppp z" r aa dokona: nikarze amerykańscy urządzili wy- 
Czyli że w wyniku ostatecznym hwolifiko-5Ci2 do kabin telefonicznych... byle 
wany szaber wyrównuje się ze zwykłym. prędzej, byle być pierwszym, kto prze 
‘Ciężkie czasy nastały dla hrabiów! każe Światu wiadomość. To było prze- 

: G. Śdostatnie zelektryzowanie wrażiiwo- 


Wybitna rola Polaków 


na Międzynarodowym Kongresie Spółdzielczym 


Dnia 10 października zakończył się w Zu- 
rychu Kongres Międzynarodowego Związku 
Spółdzielczego. Wzięło w nim udział 360 de- 
legatów, reprezentujących %5 krajów W ob- |nęła projekt międzynarodowego banku spół- 
radach brała udział delegacja polska pod |dzielczego oraz międzynarodowej hurtowni 
przewodnictwem prezesa „Społem“ tow. J.jspółdzielczej, co znalazło wyraz w uchwa- 
Żerkowskiego. łach Kongresu. 

Najliczniej reprezentowane były Związki| W skład wybranego przez Kongres Komi- 
Spółdzielcze brytyjskie i szwed?kie. Spośród |ielu Centralnego Międzynaredowego Związ- 
słowiańskich — najliczniejsza była delegacja |ku Spółdzielczege weszli następujący przed- 
czechosłowacka. stawiciele spółdzielczości polskiej: ze „Spo- 

"Poza sprawami ściśle spółdźielczymi Kon |łem* — tew. J. Żerkowski i J. Jasiński ze 
gres usiosunko sal sie również de pewnych Związku Rewizyjnego — E. Pszczółkowski, 
zagadnień 'gólnie politycznych, mających |z Banku Gospodarstwa Spółdzielczego — D. 
znaczenie d's spółdzielcześci. Kuczewski, ze Społecznego Przedsiębierstwa 

Udział polskie, dcleracji w pracach Kon- | Budowlanego — J. Janota. 
gresu był<bardzo żywy. W wielu wypadkach 
"re KOAWYPOIYNA N Tibii WŁ 


= Delegacja czechosłowacka 
przybyła do Polski 


Samolotem OK—WED przybyła najsta, dr. Hofmeistter, prof dr. Alber: 
lotnisko na Okęcie delegacja czecho | Prażak. 
słowackiego Ministerstwa Informacji| Przybyłych gości witali przedsta. 
w związku z mającym nasiąpić w dn. | wiciele Minie'erstwa Kul'ury i Sz'u- 
17 b. m. otwarciem wystawy „Cze-| ki, Informacji i Propagandy oraz Ju- 
chosłowacja 1938 — 1945", lian Tuwim. 

W skład delegacji czeskiej wcho-| Po przywitaniu na lolnisku goście 
dzą między in ymi: dyrektor depar- | udali się do Wilanowa, gdzie zamie- 
tamentu współpracy kulturalnej zza. | szkają. 
granicą, znany pisarz i karykalurzy- i Deca czeska zabawił w Polsce 


Szaker kwalifikowan 


Zwykły człewiek zajmuje się zwykłym sz 
brem. Hrabia — szabrem szlachetnym, kwa- 
liłikowanym. Zwykły człowiek szabruje apa- 
raty radiowe lub maszyny do szycia. Hrabia 
— dzieła sriuki, e ponieważ zna się na rze- 
zy — wartościowe dzieła sztuki, 

Czytelnicy domyślają się, że mam na my 
śli hr. Andrzeja Potockiego, który usiło 
wywieźć za granicę 19 skrzyń s bezcennymi 
płótnami wielkich malarzy, a przygotował 
do wywiezienia 42 dalsze skrzynie. Obraz 
były starannie zapakowane, skrzynie były 
wyłożone niemieckimi gazetami z 1944 roku. 

Widocznie jnż wtedy sytuacja na irontee 
„wydała się panu hrabiemu dostatecznie po- 
ważna, by szykować się do ucieczki. 

Zwykły szabrownik, gdy staje przed sq- 
dem, oskarżony jest o zwykłe przestępstwa 
jak kradzież, przywłaszczenie itd, 

Hrabia, gdy stanie przed sądem, oskarżo 
ny będzie o szczególne przestępstwo. Będzie 
to chyba pierwsze zprewa sędowa na pod. 
stawie dekretu, który ma bardzo długą na- 
rwę, a mianowicie, Dekretu z dnia 1 marc 
1946 r. o rejestracji i zakazie wywozu dzie 
sztuki plastycznej oraz przedmiotów o war- 
tości artystycznej, historycznej lub kultural- 


okazywałe się, iż Polska realizuje już ostąg- 
nięcia, którę u innych znajdują się dopiero 
w sferze projektów. Delegacja polska wysu- 


—— MM 


Świat pracy na wysławie 
dzieł, kóre chciał wywieźć Potocki 


Zanim uratowane pized wywiezieniem ; wszechną uwagę, ź. wiele obrazów malarzy 
dzieła sziuk. hr. Petockich udesiępnione zo- | polskich Matejki, Fałata, Suchodolskiego, 
sianą w Muzeu  Naroduwym dla szerszej | Kossaka i Hajdukiewicza, robotnicy znali z 
publiczneści. posze.ególn* grupy zwiedzają | reprodukcji. Specjalne zainieresowanie wy- 
prowizoryczną wysiawę w Minisiersiwie Bez | wołał oryginalny szkie Matejki, przedstawia- 
pieczeństwa. jący Stańczyka. i 

Wczoraj korytarze | pokoje Ministerstwa, | Przed opuszczeniem gmachu robotnicy 
gdzie zgromadz ae obrazy, książki i porce- | grałulewali  Minisiersiwu Bezpieczeństwa 
lanç, wypełniły się robotnikami Warszawy. | sprawności erganów bezpieczeństwa w akcji, 
Przybyli przedsta: iciele w.zystkich związ-' która uratowała dla narodu prawdziwe skar- 
ków zawodowych, działających na terenie | by kultury. 

Stolicy i reprezentanci OK ZZ. Zwracało po- . 


Lasy piaśnickie dowodem winy 
PC b. gauleltera Foerstera 


W związku z dochedzseoiemi przeciw b. ków kilkudziesięciu zamordowanych ziden- 
gauleiterewi Gdsńeka, Foeretecowi. podjęte tyfikewane zwłoki b dyroktera Banku Rol- 
zostały w miejęceweści Przećnia, pod Wej- nego z Gdyni, Lucjana Borysławekiege, czę 
herowem. peceukiwania za mogiłzmi, w któ- ściowe  zidentylikowane zwłoki Mariana 
rych, wedle ed dawaa krążących wersji, po- (prawdopedebnie Napierały, 17-letniege uez- 
zony robu 1939 tysiące Połeków a a nawę bpa e aE 
sałege Wybrzeża, wymordowaa zez alone . że wśród zwłok wyję- 
Niemeów. ” 4 tych zzejdwją się oficerowie kobiety ps 
_ Detychezae ustalone, iè w lacach piaśnie jak dotad, jeden duchowny katelicki (pra- 
kich znajduje wię 27 mogił zbiorowych, | wdopodobnie jest nim ke, Turzyński z Gdy. 
zawierzjących pe 100 de 200 zwłok. Do tej; ni). j 
pory rozkopane dwie mez:ły. Wśród szcząt 


t 
Pierwszy występ 6: Fitelberga w Krakowie 
ki Eugenii Umińskiej oraz „Harna- 
sie” Szyma owskiego. i 
Publiczność zgo'owała wielkiemu 
dyrygen' owi spon'aniczną owację. 
a aei transmitcwany był przez 


Pierwszy koncert Grzegorza Fitel. 
berga w Filharm nii Krakowskiej 
stał się riezwykłym wydarzeniem w 
życiu artys'ycznym Krakowa. 

Orkies ra Filharmonii Krakow-j 
skiej pod żyrekcą Fitelberga wyko-| wszyskie rozgłoś ie 


łow'cza, Koncer' Skrzypcowy Pale-| mowej Filmu F.lskiego. 
stra z udzialem wybitnej skreygaczi 


A 


sy my | m w 4 ORAN ~ 
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Sprawiedliwości w Norymberdze o- 


> Polskiego Ra- ' 
pała „Ep zod na maskaradzie”' -Kar| dia oraz sfilmowany dla Kroniki Fil- t 


Sir. 3 


bogatszy 0 


ści odbiorców przytępionej już na 
skutek przedłużania się i procedural- 
nych subtelności procesu. Potem dzien 
niki opisywały nastroje skazanych, 
ich czynności, ich stan psychiczny w 
ostatnich dniach przed  nieunikuio* 
nym końcem. Jedni załamali się, inni 
byli apatyczni, inni — na pozór nieu- 
zięci. Ci utysigcktotnieni mordercy, 
ci dawcy śmierci byli wobec niej tak 
samo mali i strwożeni, jak każdy inny. 
człowiek. 

A teraz jest po wszystkim. Po raz 
ostatni wielki marszałek Trzeciej Rze- 
szy Goering i jego towarzysze zgal- 
wanizują dziś ciekawość świata, po 
raz ostatni rozeprą się na czołowych 
szpakach pism, aby z nich spłynąć w 
nicość absol tną i ostateczną. Patac! 
pustoszeje aż do następnej rozprawy.' 
Największy w dziejach proces został 
zakończony, ustanowiwszy raz na za-: 
wsze — bez względu na to, jak zapa”. 
trujemy się na sam wyrok — histo-| 
ryczny precedens: postawienie przy-' 
wódców suwerennego państwa przed 
trybunał, złożony z prokuratorów i sę 
dziów państw innych, obalający zatem | 
zasadę nietykalności suwerenów, ©; 
ile, popełnia zbrodnię przeciw ludz-- 
kości. Ten precedens jest najbardziej 
ważkim i istotnym osiągnięciem Mig- į 
dzynarodowego Trybunału. j 

Dobrze się stało, że egzekucja: 
odbędzie się (wzel. już się odbyła, w. 
zupełnej ciszy, w obecności kilkunastu | 
tylko świadków, bez udziału publicz- 
ności. Wszelkie egzekucje publiczne 
kryją w sobie zalążek niezdrowego 
podniecenia, które może doprowadzić! 
nawet do zbiorowej histerii i wybuchu 
Cóż dopiero stracenie przes'ępców 
tej miary, i tak bardzo znienawidzo- 
nych, ludzi, którzy nie tak dawno te- 
mu stali na szczytach bytowania, po” 
tęgi i władzy. Śmierć nie powinna w 
żadnym wypadku być sensacyjnym wij 
dowiskiem. To tylko jedni Niemcy, 
spośród narodów cywilizowanych mie: 
li zwyczaj snędzania przypadkowego 
tłumu, aby był świadkiem egzekucji, 
to tylko Niemcy zostawiali przez ca- 
łe dni zwłoki powieszonych na miej- 
scu kaźni, aby inni widzieli i dsżeli 
ze strachu. 

Na podobnie barbarzyńskie meto- 
dy Międzynarodowy Trybunał aa 
zwolić sobie nie mógł. Właśnie bez 
rozgłosu, właśnie zupełnie cicho, iak' 
zwyczajni przestępcy kryminalni, wie- | 
szani' o brzasku „dnia. na. podwórcach | 
więzień, + 
Rzeszy. Już w samym tym fakcie jest 
coś wstrząsającego. Zeina nie jak go- 
dni, lecz pokonani przeciwn'cy, nie 
śmiercią żołnierska, od kul plutonu 
egzekucyjnego: zginą jak przestępcy. 


Przegląd prasy 


LABOUR PARTY I PPS 

Korstanty Grzybowski pisze w 
„„Odrodzeniu'” v ostatniej wizycie de- 
legacji Lab ur Party i posła Zillia- 
cusa w Polsce: - 

Z delegacją Labour Party przyjechali 
do Polski przedstawiciełe kierujących 
sier rządzącego w Anglii stronnietwa, 
poseł Ziliseus reprezentuje lewieę tego 
stronnietwa. Wszysey oni szukali kou- 
taktu przede wszystkim z PPS, keniakt 
lea z wiecpromierem  Mikelajezykiem, 
uchodzącym za głowę anglofilskiege o- 
bozu w Polsce, był uikły luk żaden. 
Z pewnością ©dgrywała tu dużą relę 
wspólna przynależność de tego samego 
odłamu soejalizmu, choć między stosun- 
kiem Labour Party a stesunkicm PPS 
i do marksizmu | de komunistycznego. 
skrzydła ruchu socjalistycznego są zna- 
czne  różniee. Niemalej podkreślenie 
faktu, że związki ideelogiezne między 
rządzącą w Anglii grupą a PPS są ail- 
niejsze mit miçdzy tą grupą a przywód- 
eą PSL | jego obozem, ma swają wy- 
mowę, choćhy dlatego, że kierownik an- 
gielskiej poliliyki zagranicanej z ramie- 
nia tejśe Labour Party zdawał się być 
dotąd innege zdania. Jeśli wizyty te 
mają oannczać, że rządzący Anglią obóz 
widzi istelną silę polityczną Polski ra- 
ezej w PPS, a więc w kensckwenceji w 
czterech strennictwach, niż w PSL — 
te smlana laka bylaby peżądana | z 
punkta widzenia siakiłłuacj  siosunków 
międzyzarodowych | dla rorwiania zia- 
dzcń wielu nicpoprawnyeh fantastów w 
kraju. 

W dalezym ciągu artykułu au'or 
cytuje opinię „Manchesier Guar- 
dian“ o naszych wysiłkach na Zie- 
miach Zacholnich i ćochodzi do 
wiiosku, że „Anglicy zaczynają po- 
zytywnie tcceniać dzisiejszą polską 
rzeczywistość”, 

PROFESOR I AKTORKA 
W osa'nim numerze „Kuźnicy” 

znajdujemy noiatkę pi. „Groźne fak- 


Wynagrodzenia w różnych  Instylu- 
€jach puństwowych są, jak wiemy, da- 


zginą wodzowie Trzeciejj 


"GLOSY 


ich Śmierć 


i zbrodniarze, którymi wyłącznie byli 
Jedyność chwili przejścia na tamt 
stronę, chwili świadomej u skazańca 
będą musieli przeżyć w całym pato- 
sie męki, grozy i samotności, bez zba- 
wczego rozproszenia uwagi, jakie mo- 
żliwe byłoby przy egzekucji publicz- 
nej i chęci pozowania do ostatka. Mo- 
że z jakichś pozostawionych w celach 
notatek, z jakichś pamiętników, pisa 
nych w chwilach ostatnich, dowiemy 
się kiedyś, co czuli i myśleli wówczas, 
zanim stanęli oko w oko z przeraża 
jącym niebytem — oni, niedawni pa- 
nowie Świata, nie bojący się nikogo 

niczego. Nie ma ich — i Świat jest bo- 
gatszy o ich śmierć. s 


Świat... Tak, właśnie świat, jako 
całość, którą jest bęz wątpienia, mi- 
mo pozorów przeciwnych. Nie wie- 
my, nie możemy sobie nawet wyobra- 
zić, jak wyglądałby świat i sprawie- 
dliwość nů nim po zwycięstwie hitle- 
rtowskich Niemiec. Byłby to jednak 
prawdopodobnie świat tak urządzo- 
ny, że bardzo wielu jego obywateli 
choćby nie zagrożonych bezpośrednio: 
w swej egzystencji, wybrałoby od razu 
podróż w nieznane, zamiast wcgeta* 
cji w świecie, poddanym łasce i nie- 
łasce zwycięskiego Hitlera. Po prostu 
dlatego, że w takim świecie człowiek 
wolny i myślący nie mógłby oddy- 
chać. Natomiast głucho jakoś o tym. 
aby ktoś z obywateli niemieckich (po 
za oczywiście zbrodniarzami, których 
i tak dosięgnętłaby kara) wybrał się 
w zaświaty — jedynie dla ucieczki 
przed życiem w okupacji aliantów 
Już ten jeden fakt ilustrują różnie 
światopogladów między zwycięzca- 
mi i zwyciężonymi. 

Świat jest bogatszy o Śmierć jede- 
nastu wielkich zbrodniarzy. Ale po- 
zostanie bogatszy tylko wówczas, je” 
śli linia kierunkowa, wybrana w og- 
niu wspólnej walki i zagrożeniu n'e 
ulegnie zmianie, jeśli nad przepaścia 
óżnic ustrojowych i politycznych, ja- 
kie dzielą go dziś na dwa wielkie o 
bozy, potrafi przerzucić żelazobetono- 
wy most prawdziwej współpracy | 
wzajemnego zaufania. 

Droga, jaką szła w czasie wojny 
myśl polityczna Sprzymierzonych, któ 
ra w rezultatcie doprowadziła do 
wspaniałego zwycięstwa nad najwiek- 
szą potęga militarną XX wieku i d 
procesu norymberskiego, musi być 
prowadzona konsekwentnie dalej 
tym zasadniczym kierunku. Tylko ta 
droga zdoła ocalić. ludzkość i miast 
szaleństwa nowych, gigantycznych 
zbrojeń i sprężonej energii atomowe] 
wynieść ją na twardy, pewny grunt 
pokojowej przyszłości i życia w do 
brobycie. w. 


I ODGŁOSY 


WYSTAWA .PORCELANY ROSYJSKIEJ 


W Państwowym Muzeum Porcelany w ma 
jęątku Kuskowe pod Moskwą otwarta zosta- 
ła wystawa „Porcelana rosyjska od 18-20 
wieku do naszych czasów, Na wystawie 
zebrane zostały wyroby ceramiczne, 
wyprodukowane prze: pierwsze rosyjskie 
łabryki porcelany. Pokazana została produ- 
kcja słynnej Cesarskiej Fabryki Porcelanyt 
serwisy, wazy, rzeźby oraz wyroby <erami- 
czne łabryk Gardnera, Popowa, ks. Jusupo= 
wych i innych. Specjalny dział wystawy 
hworzą wzory porcelany radzieckiej. Widzłe 
my tu okazy produkcji leningradzkiej łobry 
ki im. Łomonosowa i innych łabryk. Uwagę 
zwraca olbrzymia waza zrobiona z okazjł 
dziesięciolecia Rewolucji Październikowej. 
Specjalną gablotę zajmują wyroby wypusz* 
czone w związku ze stuleciem śmierci Pusz- 
kina, Wystawione także serwisy, wykonaffe 
podczas ostatniej wojny, Na wystawie ze- 
brano okeło półtora tysiąca eksponatów. 


NOWE POKŁADY WĘGLOWE 


W guberni? kalinińskiej (dawniej twer- 
ska), niedaleko stacji kolejowej Nelidowo, 
znadują się pokłady węgla, będące częścią 
pólnecno - zachodniego skrzydła Moskiew- 
skiego Basenu Węglowego. Według danych 
ekspedycji geologicznej pod kierunkiem 
proł. S. M. Kirowa, zapasy węgla brunatne- 
go, w który oblituje ten rejon, wynoszą mł- 
liony ton. Zjednoczenie- „Leningradugol* 
wznowiło przerwane na skulek działań wo- 
jennych prace w kierunku rozbudowania ko- 
palni w tym rejonie. W drugim i trzecim 
kwartale rb. zacznie się budowa trzech ko- 
palni. Do końca 1950 r. będzie tu czynnych 
15 kopalni, 


KIM BYLI PRAOJCOWIE? 


W roku 1941 dr Franciszek Weidenrefch 
z Muzeum Przyrodniczego w Nowym Yor- 
ku, otrzymał od holenderskiego antropolo- 
ga von Koenigswałda list, w którym opisa- 
ne było odkrycie części olbrzymiej szczęki - 
dolnej, którą Koenigswald znalazł w San- 
siran na Jowie i mimo jej gigantycznych 
rozmiarów twierdził, IŁ nie ulega żadnej 
wątpliwości, że jest ona pochodzenia ludz- 
kiego. 

Weidenrefch poprosił o odlew, który nad- 
*zedł wkrótce po ataku japońskim na Pearl 
Harbour. Z naklejki przekonał się, że uczo= 
ny holenderski miał zamiar nazwać  czło- 
wieka, do którego należała znaleziona szczę 
ka „Wielkoludem ze Starej Jawy”. Ale 
zanim Weidenreich zdążył potwierdzić od- 
błór, japońcrycy zejeli Jawę i wszystkie 
ślady po Koeningswaldzie zniknęły. W lip- 
ru br. Weidenreich wydal książkę pt. 
Mełpy, giganty i ludzie", do której wpro- 
wadził tezę Koenigswalda, opartą na jawaj 
skim odkryciu, ebalając w ten sposób twier 
dzenie, jakoby pierwszy człowiek był pig- 
mejczykiem. Zarówno odkrycie kości szczę 
kowej na Jawie, jak i odnalezienie wcze- 
śniej jeszcze przez Koeningswnida trzy 
nfbrzymie ludzkie zęby w aplece w Hong- 
Kong, dowodzą niezbicie, iż raczej wielko- 
Indy, niż piłgmeje zapoczątkowały ród ludz 
ki. Należy wyjaśnić, iż Koeninsswald dla- 
tego te zęby znnlazł w aptece, ponieważ na 
Dalekim Wschodzie szereg preparatów 
leczniczych przygotowywanych jest ze ska- 
mieniałych wykopalisk. 

Szczęka znaleziona na Jawie fak pod 
względem wielkości, jak i grubości prze- 
wyższała znane dotąd i rozpoznane jako 
ludzkie skamieniałe wykopalisko kości. Na 
wet kości wielkiego samca goryla, chociaż 
równe szczęce pod względem wysokości, 
mają tylko połowę jej grubości — pisze 
Weidenreich. Zęby z Hong-Kong są rów- 
nież elbrzymie. Tak więc wydaje się, że 
nie będziemy zbył dalecy od prawdy, jeżeli 
stwierdzimy, iż gigant z Jawy był znacz- 
nie pelężniejszy, niż jakikolwick żyjący 
goryl, i że chiński elbrzym by! odpowied- 
nie wiekszy, niż jewajski wielkolud, a mia 
nowicie półtora raza większy od  Jawaj- 
czyha, a dwa razy ed goryla. 

Z tego by wynikało, że jesteśmy mizer- 
nymi korłamt w stosunku do praojców i że 
małpy to nasi krewni, ale nie tak bliscy, 
jak te sobie wyobrażano. 


lekie od ujednostajnienia. Ma toe swo! 
częściowe uzasadnienia w obicklywni 
usiopniewanej społecznie ważności róż- 
nych prac, Rerumiemy potrzchę uprzy 
wilejewania górników. Każdy we wia 
snym luteresie gotów by nawet z wia- 
snej kieszeni dolożyć, by wydobycie wę- 
gla, jedynej naszej waluty, rosło coraz 
szybciej. Ale niki z mas nie zrozumie, 
dlsczege ponsja miedej aktorki (w Pań- 
stwowym Teatrze), jest wiekszą niż 
poasja profesora wyższej uezelni. Dla- 
czego więcej ed uazonego zarabia weżny 
w Zjedneszoniu Przemysłu Gumewege? 
QOstaimie uczeni masi otrzymali 1.500 
podwyżki, ale odebrano im wszelkie przy 
działy żywnościowe. Pensja profesor: 
mie przekracza 6.000 zł. Uezonych zosta- 
łe nam na lekarstwe. Są to przew 
ludzie starsi trudne im dorabiać, nawe! 
piórem. Ich prace spócjalne, niestety. 
tak samo jak i przed wojną, mie łatwo 
dają się spieniężyć, A przecież zanie- 
dbywanie lesu tych ludzi jest szkodnie- 
twem, jest przeciwdziałaniem dziełu od 
budowy. Bez nich nie ruszymy z miej- 
sca. Od nieh zależy wypcłalanie luk w 
kadrach masxych specjalistów. Specjalna 
opieka nad tymi kilkuset ludźmi, mie 
Oball równowagi naqrcge budźełu, ai 
. zsgreri imflneją. Przymnjmniej ci z pro-| 
fesarów wyższych uczelmi, którzy nkeń 
ezyll pięśdzieniąt lat życia, powinni e- 
trzymywać mime egółnyeh norm — ta- 
kie wynagrodzenia, by mogli pracować 
dla nauki, bes treski o każdy obiad, 


B. król 
guke:natorem Australii 


B. król książę Windeoru w ciągu bieżące 
go tygodnia ma się spotkać z premierem 
Attlee. W Londynie rozeszła się pogloska, 
że Australia mogłaby ge uważać za odpo 
wiedniego następcę keięcia Gloucester, jego 
brata na stanowisku generalnego gubernato 
ra lego dominium. 


ZNÓW BIJĄ FONTANNY 
PETERHOFU 


Wspaniała rezydencja caka pod Lenin- 
gradem — Peterhof? z pięknym pałacem z 
czasów Elżbiety słynie z imponujących fon- 
tann. Okupanci hitlerowscy, którzy zajęli tę 
miejscowość podczas wojny, zniszczyli całe 
skomplikowane urządzenie wodne tych fon- 
tann. Prócz tege Niemcy zniszczyli lub wy- 
wieźli rzeźby rosyjskich i obcych mistrzów. 
W eiggu pierwszych 5-ciu miesięcy odbude- 
wane groblę i 4 tamy ze śluzami. Odbudo- 
wane dwa główne rezerwucry wodne Uto- 
żene 3820 rur żeloznych, betonowych, sta- 
lowych i ołowianych. 


W chwili obecnej odbndowuje się wielką 
kaskadę, stynną fontannę z łigurą „Samso- 
na“, fontannę „Szacowe górka“ eraz fon- 
tanny dolnego parku kələ Montplaisiru. 
Ueławiene zostały na sweich miejscach 
figury bręzewe wielkiej kaskady, rzeźby sy- 
reny i najody, wazy z brązu według rysun- 
ków słynnego artysty rosyjskiego, Woroni- 
china, i wiele innych rzeźb, 

Obecnie czynnych już jest 38 fontann, 
które wieczerami eśtwietlane są przy pomo- 
cy reflektorów. Z okazji uruchomienia fon- 
fann w parku peterhofskim urządzona zo- 
stała zabawa ludowa, w której wzięło udział 
wiele tysięcy mieszkańców Leningradu, 

o 


izba rzemieślnicza 
na RTPD 


Izba Rzemieślnicza (ul. Zgoda 1) 
wpłaciła za pośrednictwem naszej re 
dakcji zł. 5.000 na RTPD. 
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Paryż, w październiku. 


Zdarzało mi się rozmawiać z ludź- 
mi, którzy dm SĄ że kwes'ia nie- 
miecka zos ała rozs rzygnię'a przez 
klęskę wojskową, że- cie należy więc 
robić przesadnych alarmów. 

Są — głównie na em/gracii — Po- 
lacy, którzy twierizą, że w kraju 
wyolbrzymia s'ę sz'ucznie niebęzpie 
czeńs wo niemieckie, że s'rzezakiem 
niemieckim cnce się rozegrać szereg 
wewnę'rznych kwesii polskich, że 
kieruąc uwagę społeczeńs'wa na 
granice zachożnie, rząd pragnie zro- 
bić po prosiu w'lię propagandową. 

Niezmiernie przy tym charak'ery- 
stycz e jest, że głosy te pochodzą 
niemal w stu procentach właśnie z 
zewną!rz, właśnie z emigracji — nie 
ważne w tej chwili, czy z Londy u, 
czy ze S anów Zjednoczonych, czy w 
końcu z Włcch. 


ONI TEGO NIE PRZEŻYLI « 


Jeżeli się spotka Polaka, k'óry 
usiłue szermować tym argumentem 
— będzie to z pewnością Polak, któ- 
ry la'a okupacji przeżył poza grani- 
cami kraju. Nie chcę tu by: ajmniej 
impu ować, że nie odczuwał on na 
skwek oddalenia i izolacii ciosów, 
które przeżywał naród Wiedział o 
nich z pewnością, bolał nad rimi i 
zaciskał zapewne bezsilnie pięści. 
Nie zmienia to w niczym faktu, że 
sam tego nie przeżył, że cie był 
świadkiem szarego, p wszedniego 
dnia okupacji w wydaniu niemiec- 
kim. 

W mniejszym może stopniu wy- 
tworzył się tu ten rozdział, który 
tak wyraź ie zaznacza się w polity- 
ce międzynarodowej między pań- 
stwami, w których okupzcja nie- 
miecka realizzwała wszys kimi mo- 
żliwymi środkami eksterminację raro 
dów, a tymi, które okupzcii bą'ź w 
ogóle nie przeszły, bą'ź przeszły ją 
w łagodnej stosunkowo formie. Mówi 


» 


ny i zamęczony lub rozstrzelany, nie 
mogą się pows'rzymać przed (dru- 
chowym pytanie „Za co?" My tego 
pytania już rie zaca'emy. 


mówią, że „Niemcy mi- 


dzie, k!órzy 
kd zachowywśli się bar- 


mo wszysi 


dzo przyzwoicie", U nas już nikt tak! tylko na Zachoćzie. 


nie mówi. 

Klasycznym przykładem być m<- 
że dialog między jednym z żydow- 
skich działaczy sjonistycz ych, a u- 
rzęlnikice angielskiego Minis'er- 
stwa Informacji. Pierwszy z nich, 


natychmiast po zajęciu południo-' 


wych Niemiec przez wojska amery- 
kańskie, udał się ra te tereny i zwi- 
zyjował szereg «bozów koncen'ra- 
cyjnych, m. in. Dachau, o którym 
wiemy dziś przecież, że nie należał 
do tak zwanych „najgorszych ”, 

Tym co zobaczył, tym czego się 
dowiedział oi więź iów, tym co zna 
lazł w niemieckich 4«kumeniach był 
ws!rząśnięly do głębi. Po powrocie 
do Londynu opowiadał w rozmowie 
ze wsp: mnianym urzęjnikiem o paru 
wy:ą'kowo wyrafi owanych wypad- 
kach okrucieńs'wa, o p:ru najbar- 
dziei ws rząsających przeżyciach. 

Usłyszał w odpowiedzi — poufnie 
i sciszonym głosem: 

— Panie! Co Pan mnie o tym opo- 
wiata? Na propagandzie my znamy 
siąę lepiej, 


ZACHÓD NIE DOCENIA GROŻBY 


Toteż w osłatecz'ym rezullacie, 


czy położymy to rą karb ZJ 


nych rozmiarów zbrodni, k'óre prze- 
kraczają normalne, zdrowe ludzkie 


Trzy placówki teatralne TUR 


+ Czynne już w Polsce 


Z dniem | września rozpoczęły intensywną 
pracę trzy nowe zorganizowane placówki 
teatralne TUR-u, mianowicie: Teatr Objaz- 


się dziś dużo © podziale świa'a na dowy TUR dla województwa krakowskiego 


strefy wpływów czy ra bloki. 
Jeden blok został na pewno stwo- 


rzony siłą fzkiu — jest to blok tych. 
pańs w 'i narożów, dla których oku-, 


pzcja niosła za sobą zagładę... n 

Po/odzić się trzeba z fak'em, 
powstała szczelira, której nie zapeł- 
nią ani wys'awy propagandowe, ani 
filmy, ani literatura, ani żadne akcje 
informacyj”e. Czł.wiek, k'óry lata 
wojny spędził w kraju wolnym lub 
'nawet pod okupacją na Zachożzie, w 
rozmowie z tym, który przyjechał z 
Warszawy, Lwowa, z Ukrainy czy z 
Belgradu, zawsze w pewnym momen 
cie ratknie się na c-ś, czego nie bę- 
dzie mógł zrozumieć, «na coś, w co 
mu będzie trudno uwierzyć. 


M'MO WSZYSTKO 
PRZYZWOICIE... 


Tutaj — wciąż jeszcze, słysząc, że 


z siedzibą w Krakowie. 
TUR w Krakowie pod łącznym kierownic- 
twem Emila Chaberskiego 


Teatr Kameralny 
jako dyrektora 
artystycznego, Heleny Wielowieyskiej jako 
kierowniczki literackiej, Marii Dulemby, jako 
głównej reżyserki, Jana Ciecierskiego — ja- 


€|ko kierownika zespołu objazdowego, Anto- 


„Przysposobienie Spółdzielcze” |-go stopnia 
Konkurs dia zespołów młodzieżowych 


Związek Rewizyjny Spółdzielni R.P. w- 
ządza dla zespołów młodzieżowych kon- 
kurs na najlepsze wyniki w eamokeztałceniu 
spółdzielczym. 


W ramach konkursu zeepoły młodzieżowe, 
składające się z 8—12 osôb, zorganizowane 
przeż-koła organizacji młodzieżowych, prze- 
rabiać będą w ciągu 5 miesięcy (1.X1 46— 
1.1[V.47) materiały nadsyłane przez Spółdr. 


ktoś był przez Niemców aresztowa- Kursy Korespondencyjne przy Zw. Rewie. 


PRZEGLĄD SOCJALISTYCZNY 


Ukazał się już mowy mumer podwójny „Przeglądu Soejalistycznego* 


Treść: 
J. Hochield: Rachunek sumienia, Cz. Bobrowski: Elroto- 


kowski; Admiristrscja państwowa a gospodarka plano- 
wa. St. Szwalbe; Ruch sccjslistyczny wobec 
ków nauki, A. Kuryłowicz: Wspomn'enie o 


Barlickim, 


KARTKI Z HISTORII SOCJATIZMU: J. Durko: Józef Moniwiłt Miree- 
kl. J. D.: Zamach na „Pierzynę*, S. P.: Norbert Darickt. ' 


NA HORYZONCIE 


W POLSCE: XI sesja KRN., Ordynacja wyborczą, Naród polski wohce 
mowy Byrnesa, Uchwały KC. PPR, Dzień Spółdzielczości 1 inne. 

W ZSRR: Przemysł samochodowy, Budownictwo mieszkań | urządzeń 
użyteczności publicznej, Filmy dla dzieci I młodzieży, Polonica w perie- 


dykach radzieckich 1 inne. 


W EUROPIE: Problemy międzynarodowe ruchn socjalistycznego, Czy 
Stany Zjednoczone Enropy, Niemieckie „pikanterłe*, Proces norymherski, Ę 
Kongres SFIO, Grecki wulkan, Zwycięstwo wykorcze socjalistów szwedz- 4 
kich, O jedność działania we włoskim ruchu robolniczym, Socjaliści czescy 


o ziemiach odzyskanych. 


ZA MORZAMK Kolopoty ONZ, USA: =wrot na prawe, Palestyna zagad- 
nieniem międzynarodowym, Pierwszy gabinet hinduski, Secjaliści hoten- 
derscy w sprawle Indonezji, Front Obrony Afryki Północnej, 


IDEE — MYŚLI — ZAGADNIENIA 


K. Dogosz: Uwagi o Narodach Zjelnoczonych. M. Elczewst!: Kłerew- ; 
nietwo przedsiębiorstwa państwowego. M. Rybicki: Społeczne oblicze 54- r] 
dowg ‘Iwa polskiego. St. Płoski: Terror jaxa metoda rządów nl:mleekich y 
L. Bukowtecki: Fotogenieznośé Ttera'ury M. Drobner: O upo- i 
| cay znaeznie poziom swej peołukch przed- | żarówka „Z. I. $ — 150“ posiada ładowność 
3 | pół tony, oraz motor benzynowy o mocy 


w ?olzce 


1 


b trid. c; 


wy. J. Rudzińsk : Plan 


racowni- 
orbercie 


| 
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POLSKA a NIEMCY 
wa swiaiy 


(KORESPONDENCJA WŁASNA „ROBOTNIKA”) 


à Íre częs'o niedos rzeżenie dokonały 
Tu, we Francii wciąż są jeszcze lu-' 


(|do 30 maja 1947 r. udział w konkursach 


Bi o drugiej rocznicy istnienia uralskiej fabryki 
$ samochodów, Na pustkowiu, w pobliżu mia- | 25.000 ciężarówek o zwiększonym lonażu, 
||sta Miass, powstały dwa łata temu wielkie 
y| wały dziesiątki tysięcy samochodów. Druga 


y ciągu wojny w rejonie Wołgi. 


ola o wyposażenia Armii Czerwonej. 


iny radzicekie szlakami wojny, przekroczyły 


Sh. £ 


p<jmowanie, czy na karb odruchowej 
jrlewiary przed „przesa ą", czy w 
końcu na przemiany psychiczne, k'ó- 


się w nas w ciągu lat siedmiu — fak- 
¡tem pozosianie, że riedocenianie 
groźby niemieckiej spotkać m żna 


Z tej niewiary czy po prostu nie- 
możności kła taj wypły ąć mo- 
że poważne niebezpieczeńs'wo błę- 
„dów Po yeay. Nawet powierz- 
,chowna obserwacia okresu powojen- 
nego d<prowadzi łatwo do wylicze- 
tia tych błędów w polityce okupa- 
cyjne; Niemiec. 

| Być może zresztą, że Ameryka 
może sobie na nie pozwolić, być mo- 
że Anglia może powtarzać błedy iuż 
raz/dokonane, Być może, że Wielkie 
| Mocars'wa s'ać na popełnianie i ra 
późniejsze naprawienie tych błędów, 


| NAS NA TO NIE STAĆ 


Polski na rowe błędy nie stać, bo... 
nie będzie ich komu naprawićl 
| Zdanie to może brzmieć przesał- 
; pio, może zbyt dramatycznie. Może 
i ktoś odpc:wiedzieć z-aną formułką, 
że ječnostki giną, lecz naród trwa 
ii zginąć nie może. 

Doświadczenia os'atniej wojny i 
zawrotry rozwój techniki zniszcze- 
nia poźważył, jeśli już nie obalił, tę 
tezę. 

By sobie to jaśniej uświadomić 
spr.bujemy przeprowadzić bardzo 
pobieżną analizę liczby naszych o- 
fiar i równie pobieżną systezę tech- 
niki zniszczenia, 


Karol Małcużyński, 


niego Bertnickiego, jako dyrektora admini- 
stracyjnego i Tadeusza Żeromskiego — jako 
reprezentanta Zarządu Głównego TUR, oraz 
Teatr Powszechny TUR w Łodzi, pod naczel- 
ną dyrekcją artystyczną Leona Schillera i 
pod dyrekcją administracyjną Mieczysława 
Stawskiego. 

Wrzesień we wszystkich trzech teatrach 
poświęcony był pfzygotowaniom do olwatcia” 
nowego sezonu w pierwszych dniach pał- 
dziernika. © : 5 


Spółdz, R.P., a następnie poddane zostaną 
egzaminowi konkursowemu przez Komieje. 
składające się z przedstawicieli władz ezkol- 
nych, Zw. Rew. Spółdz. R.P. „Społem“, 
delegatów organizacji młodzieżowych oraz 
epółdzielni, 

Wszyscy uczestnicy zespołów, którzy zło- 
żą egzamin z wynikiem dodatnim, otrzymają 
świadectwo ukończenia „Przysposobienia 
Spółdzielczego” I etopnia, 

Trzy najlepeze zeepoły z terenu każdego 
powiatu wezmą następnie w okresie od 15 


wojewódzkich, 

Jako premie, będą prryznawane: dwuty- 
godniowy bezpłatny pobyt w obozie wypo- 
czynkowym nad morzem lub w górach, wy- 


cieczki krajoznawcze itp. Szafa francuska z roku 1780. oraz 


nŚzujski* pędzla Matcjki ze zbiorów hr. Potockiego, które ten utytuluwany 
chciał przeszmugluwać poza granice Polsk 


flakony holendersk!e wielki; wartosel, 


_8 litrów benzyny na 100 km. 
Przemysł samochodowy ZSRR 


Niedawno prasa moskiewska informowała gsławskie ku końcowi pięciolecia osiągną wy- 


dajność, która pozwoli na roczną produkcję 


W kilku miastach Związka Radzieckiego 
są obecnie budowane nowe fabryki samocho- 
dów. Powstają wielkie zakłady w Dniepro- 
pietrowsku. W Gruzji, w odległości 8 km 
od Kutaisi, na placu wielkości 75 ha, buduje 
się nową fabrykę, która w rozu 1950 ma wy- 
produkować 15.000 wozów. W pełnym toku 
są prace nad budową nowych zakładów sa- 
mochedowych w Mińsku, w Ulianówce i w 
Nowosybirstu, 


zakłady przemysłowć, które już wyproduko= 
fabryka samochodów została wybudowana w 


Fabryki te, wraz z innymi, powstałymi w 
latach przedwojennych (Moskwa, Gorkij, Ja- 
rosław), wniosły poważny wkład w dzieło 


Ogólna długość drogi. jaką przebyły maszy= 


W roku 1950 wszystkie zakłady samocho- 


1.650 milionów kilometrów. AE 
dowe ZSRR wyprodntują agólern pół milio- 


wszerhnienie muzyki. M. An'olt: Z ilteraliury marks’: mu, 
Z życia Partii — Książki | ezasopiama nadesłane — Nolatnik referenta. 
CENA NUMERU PODWÓJNEGO 29 ZŁOTYCH. 
Adres Rednkeji 1 Administracji: Warszawa, ul. Wiejska 18. 


8—9 (10—11). 

mika + polityka w Planie Odbudo 

Odbudowy Gospodarem T. Głowacki: Polityka zagrani- 

czna USA. W. Skowron: Ziemie odzyskane, A. Kwiat- 
h pä oee BRAS a DE SO „0 RARD AE o DE AC A AE E md ERL A ai A AR aadel rorsrerzone 2 i pół-krotnie. Zakłady Jaro- i Jarosławia ukazał się próbny wóz nowegoj 


Obeenie radz'eckie budownislwa samocho- 

3 lowe wchodzi w okres nowego wzrostu. Piç- 
eiolelni plan odbudowy i rozwoju gospodar- 
jstwa narodowego ZSRR na lata 1946—1950 
Li przewidvje wzrost produkcji samochodów e 
4 340 proc. w stosięstu do ołresu przedwojen- 
4 nego. Pian przewiduje rozszerzenie fabryk 
moskiewskiej, gorkowskiej i jarosławskiej 
ial oraz stworzenie nowych wielkich zakładów. 
Mos''ewską fabryka samochodowa im. Sta- 
lina w ciągu najbliższych trzech lat przekro- 


wojennej. Fabryka w m Gorkij w ciągu 5 lat 
ti podwoi swą przedwojenną zdolność produk- 


dobę. 


;|eyjną. wy „''zeyiąe ponad 1000 wozów na | 
Ur. >te zakłady w Miss«ie zostaną 


na maszyn, z czego: 428 [ysięcy wozów cię- 
żarowych, ponad 65 lysięcy osobowych i 6,100 


autobnsów. W przeważającej większości bę” | 


dą te maszyny nowych lypów. 


Ciężarowy 2 i pół-ienowy wóz ,G A. Z. — 
51". zbudowany w zakładach w Gorim, po- 


siada moto: benzynowy ø mocy 70 KM, inny 


typ tej marki „G A. Z. — 65* różni się od 
pierwszego większą zwrolnością, gdyż jest 
on zbudowany z napędem na dwie osie. Cię- 


90 KM Analogiczna ms*zyna, lecz 7 moto- 
rem diesiowskim bedzie posiadała markę 
„Z. 1.8 — 253". W hkwiełniu r b na ulicach 


x 
+” 


typu wielkiej maszyny ciężarowej „J.A. Zu 
200“, zbudowany w Zakładach Budowy Sa* 
| mochodów w Jarosławiu. 


Jeszcze trwała wojna i Niemcy byli peg 
Stalingradem, gdy specjalisci radzieccy œe 
trzymali zadanie skonstruowania nowego 
typu wozu osobowego. Konstruktorzy Moe 
skiewskich ZaLładów im. Stalina stworzył 
wygodny wóz 7-osobowy „Z. I. $. — 110*, 
Pierwsze wozy lej marki zostaty wyproduko= 
wane przed ro/iem. Są to metalowe limuzye 
ny, wyposażone w ogrzewanie, tadio-odbior= 
nik, kydraulezny przyrząd do opuszczania 
szyb i inne najnowsze urządzenia. Posiadają 
3-cylindrowy molor e mocy 140 KM i roze 
wijają szybkość do [40 kilometrów na go” 
dzinę, 


WLrólece zostanie wyprodukowany nowy, 


małoliłrażowy wóz esobowy „Moskwiez” 6 


zamkniętej, jednolicie metalowej karoserii, 
4-miejscowy. Moe jego erlerocylindrowego 
molora wynosi 23 KM, a szybkość do 90 km 
na godzinę. Na 100 kilometrów maszyna ta 
zożywa zaledwie 8 litrów benzyny. 

Olbrzymie środki finansowe — około 4 
miliardów robli — zostaną wydatkowane na 
rozbudcwę prz: my łu samochodowego przet 
ZSRR w c'ągu pięciolecia. Park safnochodo= 
wy ZSRR w stosunku do poziomu przedwo* 
jennego zoslanie podwojony. 


, 


(JE ZABI 


walczy wysiłkiem twardych rąk rebsczych o nasz wskólny ¿om 


Sir. 5 


ZE 


(KORESPONDENCJA WŁASNA Z ZIEM ODZYSKANYCH) 


DZIEJE HUTY ZABRZE 


Huta Zabrse produkuje właściwie kon- 
strukcje żelacne, jak mosty, dźwigi, wyre- 
by żeliwne, kióre następnie obrabia się w 
warsztacie mechanicznym, Huta nazwę swg 
zgawdrięcza piedukcji żelaza jeszeze w śred- 
miowiecru, kiedy to, dzięki pokładem rudy 
$elaznej | obfitości lasów wytapiane w Za- 
brzu żelazo na węglu drzewnym. Z czasem 
węgiel drzewny wyrugewany został przez 
koks, wyprażany s węgla kamiennego. 
„Początkowe huia była własnością hr. 
Wilczków, następnie przeszła w ręce Niem- 
€ów — Donnersmareków. Po wyczerpaniu 
miejscowych zapasów rudy, hula wytapia- 
ża żelazo 2 rudy szwedzkiej. Jednak po 
pierwszej wojnie śtwiatowej unieruchomio- 
Bo piece w Zabrzu ze wsyiędu na konku- 
pencję hut Zagłębia Ruhry i Nadrenii. 

Walec obeenej wojny nie oszczędził tak- 
że buty Zabrze. Zostala ona doszczętnie 
Sniszczona. Przejęta w sierpniu 1945 r. przez 
władze polskie, dzięki ofiarności i wysił- 
bom robotników, dźwignęła się 1 gruzów 
i dziś wysunęła na czoło przedsiębiorstw 
Centratnego Zarządu Przemysłu Hutniczego 
pod względem jakości | ilości produkcji. 
Fabryka zatrudnia 2105 pracowników. 

Przedstawiciele prasy zagranicznej i kra- 
jowej w drodze do Wrocławia, na Zjazd 
Przemysłowy Ziem Odzyskanych, zwiedzili 
hutę Zabrze. 


TU SIĘ KONTYRCUJE MOSTY 


Właśnie wchodzimy na halę konstrukcji 
ściaznej W hali długości ponad 100 me- 
$rów zgiełk i hułaa. Pracuję brygada nilow- 
ników nad montażem łuku mostu na Bugo- 
Narwi. Potężne belki ksziałtów dźwigaro- 
wych, oblepione są mirowiem ludzkim ©- 
podal na żeluenej piaszczyżnie stołu leży 
rozkrzyżowany roloinik w niebieskim kom- 
binezonie i. wielkim cyrkiem żelaznym wy- 
znacza punkty na papierowym szablonie. 
Co chwila zerka okiem na rysunek, wykoń- 
gsony przez biuro komstrukcyjne huty. 

To traser, „robotnik“, który realizuje 
twórczą myśl  konsiruktora, wyznaczając 
punkty mitowania i krzywizny łuków. 

Praca wre, tempo jej zdaje się potęgo- 
wać w huku miotków. Co chwila rorgrza- 
my do białości nit podfruwa w górę, wy- 
puszczony s kleszczy. W powietrzu chwy- 
tają go z iście eyrkową zręcznością kle- 
sucze drugiego robotnika. 

W drugiej hali taka sama konstrukcja 
żelarna łuków mostowych, ale spawana. 
Spawanie łukiem elektrycznym, /dokonywa- 
ne jest przez kobiety. Płómień łuku ośle- 
pia. Każda spawaczka uzbrojona jest w 
miebieskie szkła ochronne. 


W ODLEWNI 


Wchodzimy na halę odlewni żeliwa, w 
momencie wypuszczania płynnej pomarań- 
szowej strugi metalu. W dzimy snop rozpry- 
skujących się iskier dookoła uzbrojonego w 
długi tdlarny drag piecowego. 

Pozdrawiamy zajętego pracą  formierza, 
który kięcząc w masie formierskiej, gładzi- 
kiem poleruje formę segmentu piecowego. 
Nie zawsze odlew się udaje, Cznsem może 
się „runacyć”. Oglądamy przełamany ka- 
wałek odlewu. Formierz stara się nas ra- 
smajomić s tym, że stopień twardości żeli- 
wa poznaje się po kolorze przełomu: 

— Dycki wicie, jak je takie szare, a mo 
kuiecki jak piosek, to... 


Jeden z dziennikarzy podchwytuje jego 
myśl i keńczy: l 

— A jak biołe i jak śkło, to je kwarde — 
no ni? 

— Dycki to juz wicie... 

— Ni pieruna — ino przeca semiście mi 
te padali. à d 

Fermierz jest wyraźnie zadowolony. 


Następują wzajemne wynu.;zenia. Te o 
Zabrzu, to © pracy, to o tym, że „synków 
nima, be ich zabrali, choć Poloki, a ine...“ 

Pomecnikami są dziewczęta. 


„ROBIMY ` SOBIE...“ 


Z potężnej kadzi płynie żelazo do form 
na walec, co chwila słychać rozkaz: „ciep!“ 
(rzucaj). Zawadiacko na bok zsunięta ba- 
skijka porusza się w takt ryymicznego ru- 
chu rąk formiarza ulepiającego ściankę 
„kokili”, Zupyiany © coś przez dziennika- 
rza cudzoziemca, formierz odpowiada po 
francusku. Prucuje — jest zadowolony. Pra- 
cuje dla siebie i u siebie. 

Tworzą się grupy i grupki. Dziennikarze 
zagraniczni rzucają masę pytań. Pytań, 
które powiedzmy sobie szczerze — bywają 
po prostu nietaxtowne wobec tych najlep- 
szych wysiłków. 

— A chleb dostajecie? — pada pytanie. 

— Chłyb biere moja staro (żona), 

— To chleba nie dostajecie? 

— Camu? Przeca godom, bierze staro. 

Ciekawą odpowiedź dała młoda Ślązacz 
ka na pytanie: 

— A strajkować wam wolno? 

— My terożki nie poradrymy strejkować. 
Robimy sobie, 

Opuszczamy teren huty, Z dala słychać 
śpiew młodych głosów: „Do bytomskich 
strzelców wojska zaciągają...* 

Idziemy milcząco, oddając hołd twórczej 
pracy dzielnego ludu śląskiego. 


| 


i 


OPIEKA NAD ROBOTNIKIEM 


Dzięki współpracy i zgodnemu wysiłkowi 
zalogi i Dyrekcji w ciągu jednego roku od- 
dano do użytku pracowników huty Zabrze 
Dom Kullury z salą teatralną, świetlicą I 
stalówką, salę gimnastyczną, 2 łaźnie, pły- 
walnię krytą i pływalnię letnią, bieżnię i 
boisko sportowe, 2 domy wypoczynkowe w 
górskiej miejscowości letniskowej Szczyr- 
ku. 

Ponadto oddano do użytku pracowników 
351 ogródków działkowych o powierzchni 
przeszło 100 tys. m*. 

Spółdzielnia Spożywców Huty Zabrze po- 
siada 3 sklepy rozdzielcze oraz warsztat 
krawiecki i szewski, 


W Domu Kultury znajduje siłę ośrodek 


dzieci i dorosłych. W świetlicy działa kil- 
ka sekcji: teatralna, sportowa, krajoznaw- 
cza, gier towarzyskich itp. 

W Domu Dziecka Huty Zabrze mieści się 
żłobek, przeznaczony dla dzieci do 1% ro- 
ku, dzieciniec dla dzieci od 1%/+ do 3% tat 
i przedszkole dla dzieci od 3% do 7 lat. 

W pobliżu Huty znajdują się 3 szkoły 
powszechne B-letnie, do których uczęszcza- 
ją starsze dzieci pracowników Huty, 

Absolwenci szkół powszechnych, którzy 
chcieliby w przyszłości pracować w zawo: 
dzie hutnika, mogą się kształcić w szkole 
przemysłowej, istniejącej przy hucie. 


Szkola liczy obecnie 160 uczniów, na 


- Zjazd aktywu 


kolejarzy PPS 


okięgu łódzkiego 


| 


świetlicowy, biblioteka i czytelnia pism dla | 


trzech wydziałach: odlewnicrym, mechanicz- 
ne-ślusarskim | stolarskim. 

Na zakończenie podziwialiśmy pracę Do- 
mu Kultury. Koncertowały dwie orkiestry 
robotnicze: dęta | smyczkowa. 

Żegnani serdecznie, opuszczaliśmy Zabrze 
W oddali ginęły na niebie tuny wielkien 
pieców i stalowni huty Bobrek. Śląsk cięż- 
kim wysiłkiem twardych rąk roboczych 
walczy © nasz wspólny dom. 

Siedzieliśmy około starszego 
który bii zapamiętale brawo. Wspominał, 
Jak to po pierwszej wojnie ku uczczem. 
zwycięstw Hindenburga zmieniono nazwę 
Zabrze na Hindenburg. „Padali my na ts 
jak się Hindenburg zbabrze, to na now» 
będzie Zabrze. I dockali my sie...*. 


Kto 


robotnika, 


Kilkakrotnie już na naszych łamach poru- 
staliśmy «sprawę oddania studentom z powro” 
ten „Domu Akademika” przy ul. Naruto- 
wieza, zajęlego przez Centralny Zarząd Mo- 
toryzacji (do niedawna PUS — Państwowy 
Urząd Samochodowy). W odpowiedzi na 
ostatnią naszą notatkę p t „Centralny Za- 
rząd Motoryzaejj ma apetyt na meble siu- 
denckie" otrzymaliśmy od CZM sprostowa” 
nie, które zamieściliśmy, aczkolwiek doty 
czylo całego szeregu spraw spornych między 
CZM a FDA, w naszej notatce nie porusze= 
nych. 

Wohee otrzymania nowych danych z Fun- 
„dacji Domów Akademickich, wracamy do 
poruszonej przez nas sprawy w przekonaniu, 
że problem mieszkań dla uczącej sę mio- 
dzieży jest zagadnieniem ważnym, zwłaszeza 
wobec oświadczeń ezołowych ptzedstawicieli 
naszego życia państwowego i założeń pol- 
skiej demokracji, pragnącej uczącej się mlo- 
dzierzy stworzyć jak najlepsze warunki pra- 
cy i życia. 


DZIWNA ODMOWA 


Faktem jest, że CZM od roku nie pozwala 
władzom Fundacji Domów Akademickich 
zinwentaryzować mebli, będących własnoś- 
cią studentów, skulkiem czego kurator Do- 
mów Akademickich nie wie, czym dysponuje. 
Zgoda na inwentaryzację jest ze względów 
gospodarczych nie tylko pożądaną, ale t ko- 
nieczną. Odmowa może stworzyć sugestie, 
te władze CZM chcą cot ukryć ze sprzętu, 


przedstawiającego wartość kilkunastu milio- 


nów złotych. tatnio wprawdzie intendent 
CZM przekazał pierwszą partię mebli, ale 
protokół zdawczy s 21. IX. b. r., podpisany 
przez obie strony wymienia: 7 azaf-szkiele= 
tów, 11 krzeseł żelaznych bez siedzeń, 11 
stołów bez szuflad i nóg. zbutwiałe drzwi 
i skrzydła okienne bez szyb. 

Gdyby CZM pozwolił wcześniej przepro” 
wadzić inwentaryz: ję mebli, pretensje FDA 
byłyby grubo mniejsze. 


JAK WYGLĄDAJĄ TERMINY 


Twierdzenie CZM, że „CZM w terminach 
z Fundacją uzgodnionych, stopniowo gmach 
zwalnia* — jest twierdzeniem śmiałym. Kue 
rator Domów Akademickich, do którego 
zwróciliśmy się z zapylaniem w tej sprawie, 
oświadczył, że CZM — sam sobie powyzna- 
czał terminy, i to na skutek interwencji tow. 
Premiera. Żaden z tych terminów dotych= 
czas nie został dotrzymany, aczkolwiek byty 
bardzo odległe. Nawet opróżnione przez CZM 
gmachy przy ul. Grójeckiej i Uniwersytec= 
kiej — posiadają jeszcze warsztaty i piwni- 
ce, zajęte przez CZM. Bardzo wymowne jest 
oświadczenie CZM, łe istnieje duże prawdo= 
podobieństwo, iż CZM opuszczając 3 i 4 piş- 
tro gmachu „Akademika“, nie będzie mógł 
znaleźć „dla wszystkich mieszkających tu 


W Łodzi odbył się -ery Zjazd Aktywutnad. odbudową transportu oraz wysilki rzą. Swoich urzędników miesrkań i pewną część 
Kolejarzy Pepesowców łódzkiego DOKP, du nad polepszeniem doli tysięcznych rzesz ich zostawi w spadku Fundacji, Czyli te 
Na Zjazd przybyło 86 delegatów z 21 Kół kolejarzy. Poseł ob. Żukowski omówił za- |„urzędowo” się wyprowadzamy — a Funda- 


suntowali: wicemieister komunikacji Ja- 


etrzęboki i poseł Żukowski Dłużeze peze| Po wygłoszonych przemówieniach dolegaci |że w gmachu „Ak 


mówienie wygłesit red Karaczewoki na 
“temet „Cele | zadaoła PPS“. 
© W/iweminister ob. Jzstczębski w  refera- 


letnim planem odbudowy. 


j Kół partyjaych złożyli eprawozdania z dzia- 
|ieinoże w terenie. Nad eprawozdaniami i 
ugłeczonymi wniockami wywiązała się dy- 


partyjnych Władze eontralne PPS repre- dania aktywistów PPS w związku z trzech- |eja niech staje na głowie i eksmituje ludzi! 


O swoistej arylmełyce CZM świadezy fakt, 
adomika* przy pi. Naru- 
tłowieza — CZM zobowiązał się oddać do 
j16. IX. b. r. 40 pokoi na 4 pięi 'ze. 30 wrześ- 
| nia — a więc w „terminie uzgodnionym”, 


(die na temat „Zagadnienia kolejowe" seha- |ekucja, w wyniku której przyjęto szereg re-| FDA otrzymuje pismo, w którym CZM za- 
zakterował osiągnięcia kolejarzy w pracy zolucji, 


—— OSTRZEŻENIE — 


Siwierdziliśmy, że w prywatnym 
„handlu eferuje sę tabiicrkową ere- 
koładę fabryki „E. WEDEL" w ery- 
ginalnym przedwejennym opakewa- 


Oświadczamy, że Państwowa Fa- 
"pryka „E. WEDEL" destarczn ezeko- 
fade tablierkową. wyrabianą na zie- 
cenie Ministersiwa Aprowizneji j Han 
dłu, wyłącznie na cele zaopatrzenia 
$kartkowege — i w prewizeryc;- 
nym epakowaniu. 


Przestrzegamy przed nakywaniew 
‘czekolady fabryki „E. WEDEL" rze 
kome W oryginalnym opakawaniu 
» gdyż jest te zwyczajny falsyfi 
kat. 

Zarazem ostrzegamy nienezeiwych 
„wytwórców, produkujących ozekola- 


Państwowe Z edneczonie 


CENTRALA W W-WIE, 


dę w potajemnych warsztatach i uży- 
wających opakowania markowych 
wyrøhów, że za taką oszukańczą dzia- 
łalneść bęqńą pociągani do odpowie- 
dzialności karnej. 


Musimy øsirzec również kupeów 
uabywających i sprzedających rzeko 
mo orysinalną ciekoladę .WEDLA 
ie po iym aulerytaływnym wyjaśni: 
miu — nie będą mogli zasławiać si. 
nieświademoeścią. Spodziewa 

(się należy, że obecnie żaden solidn: 
kmpiee nie nabędzie falsyfikatu 
bowiem tak KUPOWANIE jak i OD 
SPRZEDAWANIE RZYĘKCMO ORY 
G'NALNEJ CZEKOLADY WEDLA - 
świndezy e złej woli kupea | ez) 
mi go WSPÓŁWINNYJM OSZUSTWA 


di: 


Przemysła Gukierniczogo 


PRAGA, ZAMOJSKIEGO 28. 


} 
wy | 
1 
H 
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wiadamia, że przekazał 11 pokoi 2-osobo- 
wych i 4 salki, które liczy za 20 pokoi 2- 
asobowych. 

Po tym niewątpliwie doweipnym wybrnię- 
ciu z sytuacji trudno jest uwierzyć, że „1500 
urzędników jest stłoczonych w 300 małych 


pokojach.“ 
DROBNE NTEŚCISŁOŚCI 


W sprosłowaniu, które zamieściliśmy CZM 
lwferdzi, że przekazał Fundacji odremonto- 
wane, V, VI. VII, VIII piętro, 2 sale, pralnię, 
basea i kuchnię. Tymczasem ø ile V i VI 
niątro wyglądałe możliwie (zjadłe jednak 
6 milj. na remont po „remoncie*!), to na 
doprowadzenie de slanu zariieszkania VM 
i VIN p, Fundacja Domów Akademickich 
wydała 16,5 milimna złotych. Poirzebę į cefo- 


i | wosé „powyższych wydatków nznała į za- 


twierdziła komisja fachowa, złożona z przed- 


| 
I 
| Te dsikie 


jzestało między innymi spowodowane przez 


„firmy, które dla CZM prowadziły renowację | 


| 


pięter zajętych przez „siłoczenych urzędni- 
ków* 


Określenie też 2 sal reprezenincyjnych, 
; orani, husenn, kuebni jako odrem'elowa- 
i yeh — jest interpretacją CZM nie zgodną 


(z poglądami Fundsejx. 


l 


slawieieli Ministerstwa Odbudowy i Oświaty. | 
zdewastowanie VII i VIII piętra 


Centrala przemysżu artystycznego 
zatroszczy się 0 rozwój sztuki 
Zarządzeniem Minisira Przemysłu powsta- j indywidualne i spółdzielcze artystów - płae 


je instytucja pod nazwą Centrala Przemysłu lale cierpiały na bruk surowców ; brak 
Artystycznego, obejtnująca cały kraj Przed- | kredytów Brak odpowiedniej organizacji 
mieotem działania CPA jest — zbyt wytwo- | współudziału artystów - plastyków w wy” 
rów przemysłu ariystycznego oraz zaopatry- tate: chałupniczej 1 rzemieślniczej wy- 
wanie placówek przemysłu artystycznego w | wołał obniżenie sę poziomu. esletycznego 
potrzebne surowce i artykuły techniczne. produkcji, która często zamieniału się w tan 

Centrala uprawniona jest do vprzedaży za | detę paeudo artystyczną, lub w wytwórczość 
granicę wyrobów polskiego przemysłu arty- | pseudo ludową — żerując na dobrym imie- 
stycznego. niu nasze sziuki ludowej. 

Centrala ma prawo organizowania pomo- Brak należytej pomocy finansowej | eu» 
cy finansowej | technicznej dla przemyniu | roweowej uniemożliwił nam pełny rozwój 
artystycznego oraz ma czuwać, przy wspól- | naszych możliwości produkcyjnych w tym 
działaniu Ministerstwa Kułury i Sztuki, nad | zakresie — przekreślając jednocześnie doe 
poziomem estetycznym produkcji tego prze- | skonałą koniunkturę eksportową dia lego 
mysłu. rodzaju wyrobów. 

Zarządzenie w sprawie utworzenia Cen- Z uwagi na wielkie możliwości gospodar= 
trali Przemysłu Artystycznego jest punkiem |cze, jak również — ze względu na rolę kule 
zwrotnym w naszyni przemyśle artystycze | turotwórczą różnych form przemysłu nrty= 
nytn. Dotąd zarówne ehałupnicze warsztaty | stycznego — rząd postanowił udzielić dale- 
przemyslu ludowego. jak warsztaty drobnej | ko idącej pomocy warsztatom przemysłu 
wytwórczości rzemieślniczej oraz pracownie artystycznego. 


ma racje? 


Domy Akademickie czy Gentralny Zarząd Motoryzacji 


GORLIWOŚĆ URZĘDNICZA 


Oglądaliśmy ostatni rachunki, jakie CZM 
przesłał Fundacji. Rachunki bardzo oryginal- 
ne, bo bez odpowiednich załączników wy” | 
maganych, gdy 2 partnerów użytkuje jeden | 
obiekt i gdy każdy prowadzi własną kasoe 


W OBLICZU NOWEGO ROKU 
AKADEMICKIEGO 
| W roku bieżącym liczba studentów w Ware 
szawie wzrosła w stosunku do roku ub. © 
6.0060. 
3.000 z nich złożyło podania o przyznanie 
locum w Domach Fundacji. 1.500 poduń 


wość i księgowość. Są ta należności za w0- | Fundacja dotychczas uwzględniła. Rezultat 
de, gar, prąd 1 inne wynikające z faktu jest taki, że w Domach Funducj mieszka w 
wspólnego zamieszkiwania tego samego 


tej chwili więcej akademików, niż w 1939 r 
mimo mniejszej przesłt zeni. 

Czy CZM opróżni gmach do 1947 r.? Oby 
tak było. W wypadku mie spełnienia tego 
zohowiązunia, władze szkolne będą musiały 
wstrzymać zapisy na uczelnie | zamknąć 
listę zgłoszeń na mieszkania do domów aka- 
demickich. 

Sądzimy jednak, te należy dokonać wszel= 
kich wysiłków, aby znaleźć odpowiedni 
gmacł dla Centralnego Zarządu Motoryzacji, 
Niewątpliwie wyszło by to na zdrowie „stło= 
czonym samochodziarzom* i walczącym © 
swe słuszne prawa — akademikom.  (Rx.) 


gmachu, należności dowolnie określane. Pew- 

jnymi raehunkami, wystawionymi Fundacji 
przez $. p. PUS — rajęło się Biuro Kontroli 
Krajowej Rady Narodowej.: 


Nieprzestrzeganie uchwały, fe należność ra 
gaz, wodę, światło będą określane przes Ko- 
misję FDA i CZM-u — znajduje swój wyraz 
w obliczeniach CZM-u — określających zu- 
życie wody przez jednego studenta na 383 
litry dziennie. Nadmienić trzeba. że studenci 
nie używają ani basenu, ani natrysków, ani 
łazienek. Równie fantastyczne cyfry wyka” 
zują rachunki za gaz 1 paąd. 


Czytelnicy piszą 


Prosimy więcej wagonów „czwórek” 


Jeżdżąc do pracy tramwajem nr. 4 (od ul. 


| 


ł 


| W imieniu tych ludzi proszę Miejską Ra= 
Kołowej do Kijowskiej) w godzinach 6.30— | dę Narodową i Dyrekcję Tramwajów Mieje 
7.30 rano, jestem świadkiem nie dającego się | skich o zainteresowanie się tą sprawą i spo- 
opisać Noku. Pasażerowie nie mogą pomieś- |wodowanie zwiększenia na tej linii "tuboru 
cić*się w dwóch wagonach „4-ki*'* Stoją na'|o kilka wagonów. Obecna, niewystareza jąca 
stopniach, bocznych deskach. przednich i|ich ilość uniemożliwia im przejazd do pra” 
tylnych buforach. trzymając się ram okien- |7 


| śtaj ;gl - : 
nych. Odjeżćłającym przygląda się rozcza SRC „24 Kadią co 6 mini 6 


rowany. przygnęhiony tłum niemogących do- | „" : 3 że 
stać się do tramwaju pasażerów. Ponieważ |"* ki” co. 18, 20 i 30 minut, poza, tym „2 ki” 
„czwórki“ chodzą w odstępach 20—30 mi- | "3J4 po dwie przyczepki, a „ś-ki” tylko 
nutowych, ludzie, pędżeni poczuciem obo” 

wiązku, pieszo idą do odległych zakładów Władysław S, 

pracy. 


Bakcyl niesumienności 


Dużo cię pisze o naszych wadach narodo- 
wych, o naszych brakach, e nędzy, ubóstwie, 
upływie krwi. 

Mówi się prawie o wszystkim. O ko- 
nieczności „odrzucenia morfiny poezji”, poj 
rzenia prawdzie w oczy, o niezgodzie, nie- 
mawiści, zbrodni ezantażach. porachunkach. 
O wszystkim, za wyjątkiem praprzyczyny 
wszystkich naszych wad — bakcylu niesu- 
mienności. chnię. 

Nie ma dziś w Polsce konferencji, zebra-! Czy nie ma środków na wyleczenie nle- 
nia czy wiecu, imprezy społecznej, kultural- ,sumiennych z ich choroby, ezkodliwej w o- 
nej czy sportowej, która by się zaczęła e lkresie odbudowy? 
czacie. Z reguły wszystko zaczyna wię z ©-| Cry nie ma jakiejś nowej peniciliny któ- 
późnieniem: z niesumienności, a nie z przy: jra by przeciwdziałała bakcylowi niesumiea- 
czyn złej komunikacji. którą tak oni a SĘ 


$ci urzędnik nie załatwia porządnie | w ter- 
minie eprawy. Nawet najmłodsi z nicsumien- 
ności z lada powodu opuszczają ezkołę i w 
konsekwencji niedouczeni zaczynają pracę 
zarobkową jako mierni obywatele. 
Najmniejsza niesumienność powoduje rea- 
kcję, podobną do reakcji wody, do której 
wrzucono kamyk. Fale zataczają coraz szer- 
cze kręgi, ustawicznie marezcząc  powierz- 


— MM MM—-2--> -->„)>).) ML M NN W a a 


wszyscy się tłumaczą. Tylko z niesumienno- 


Niejednolite przyćziały wywołuj 
rozgoryczenie i 


Od dłuższego czasu, obserwując rozdaw- |Półnoe dostarczyła swolm sklepom kone 
nictwe przydziałów na kartki , na terenie |wy mięsne., krwawą kiszkę. Ostatnio z przy” 
Pragi, stwierdziłem, że na tej samej Pradze |działu na karty za m-c wrzesień, Podhurto- 
cą dwojakiege rodzaju przydziały. Jedna |wnia Praga — Południe zaopatrzyła ewoje 
połowa Pragi — z ul. Radzymińską, Ząb- jeklepy w konserwy mięsne — wieprzowe 
kowską — strony parzyste, tj 15 1 17 Kom. |,ewinija tuszonka”, natomiast Podhurtownia 
są obeługiwane przez Podhurtownię Praga— | Praga — Północ, dostarczyła do swoich skle 
Południe (ul. Walecznych) i w terminach jpów konserwy mięsne, wołowe. 
wyznaczonych przez Wydz. Art, Żywn. zao- | Gdzie tkwi przyczyna? 
patrywana w produkty. Druga natomiast | Wydział Art Żywnościowych, dając przy- 
strona Pragi z ul. Radzymińcką, Ząbkowską (działy Podhurtowniom, winien rozdzielać je 
— strony nieparzyste — tj. 14, 24, 25 Kom |sprawiedliwie, O ife w jednym miesiącu 
iest obełuqiwana prrez Pudhurtownię Pra- przydzielił jednej Podhurtowni goreze kon- 
ta — Półaoc (ul. Wiosenna) w produkty |eerwy. to w drugim mieriącu winien je wy- 
‘doreze w terminach epóźsienych. sównać, gdyż naprawdę posiadacze kart 
| Przykłady: w ubiegłym okresie Podhurto: | żywnościowych na terenie Pragi mają dwo- 
‘waia Praga — Południe zaopatrzyła swoje | jakie przydziały > 
sklepy rozdrielcze w konserwy miecne, za- Z socjalistycznym pezdrowieniem 


wierające drób — Podhurtownia Praga — Stały Czytelnik 


Bin a ton tg" iw Wini of Wa ef ni Wy Ja Rf kufa "lin nl 
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HELFI'A BOGUSZEWSKAĄ 


„NIGDY NIE ZAPOMNĘ” 


Do nabycia we wszystkich księgarniach 
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$ Spółdzielnia Wydawnicza „WIED ZA" 
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(ik) Realizacja Planu Odbudowy Gospo- 
darczej zapoczątkuje proces przemiany Pol- 
ski z kraju o zacołanej strukturze gospodar- 
czej na kraj przemysłowo - rolniczy. „Klu- 
cze“ przemysłu, to węgieł—j HUTNICTWO. 

W r. 1938 polskie hatnictwo produkowało 
1.440 tys. ton stali surowej t 880 tys. ton 
surówki, W wyniku działań wojennych zdol- 
ność produkcyjna hutnictwa polskiego zna- 
cznie się obniżyła. Ale już w r. 1946 osiąga- 
my około 76 proc. wysokości przedwojennej 
produkcji w zakresie stali surowej i około 
74 proc. w zakresie surówki, W r. 1949 przej 
kroczymy poziom r. 1938'o 39 proc. w ta- 
kresie stali surowej i o 47 proc. w zakresie 
surówki, 

Znaczny udział w tym weźmie hutnietwo 


zlem odzyskanych. Już w tej chwili hutnie- | dnicy Miejskich Magazynów Aptecznych zgło rytusu. 


Bir. 6 


Nadużycia w Składnicy Materiałów Aptecznych 


Władze prokuratorskie sporządziły akt 6- 
skarżenia przeciwko Zuzannie Gołębiowskiej, 
Zygmuntowi Reszce, Zenonowi Kapuścińskie 
mu, Stanisławowi Jóżwiakowi, Janowi 5mo- 
lińskiemu, Władysiawowi Kwilowi, Józefo- i zawartość przelał do butelek. że zupełnie nie były zaprzychodowane, przy 
wi Opasce, pracownikom Miejskiej Składni- | Gołębiowska i Reszka otrzymali wówczas | chodzące towary unrrowskie, a jak widać 
cy Materiałów Aptecznych przy ul. Skiernie 'po jednym litrze spirytusu, reszię zaś napeł- |z toku dochodzenia absolutnie żadnej kon- 
wiekiej w Warszawie, znajdujących się pod nionych butelek zabrał Lewando. troli nie było. 
zarzutem sprzęniewierzenia na swoją ko- Dalej ustalono, że Lewando bywał w ma- 
rzyść z darów UNRRA około 400 litrów spi- | gazynie jeszcze dwukrotnie, skąd wychodził 
rytusu, 28 litrów eteru i 5 kartonów z ban- obładowany pełnymi butelkami ize spirytu= | 
dażami i różnymi środkami aptecznymi. | sem, dając zawsze ówiadkom swego prze- 

W dniu 19 sierpnia br. do kierownika Skła stępsiwa łapówkę w postaci półtora litra spi 


trowych butelek, nasiępnie wyjął z kieszeni j Mokotowie, natomiast Skrętowski | Kleniew 
uprzednio przygolowany gwóżdź żelazny o- | ski zbiegii. 
raz lejek, pe czym wobec swych kolegów W czasie Śledztwa ponadło ujawniono w 


przebił gwożdziem blaszankę ze spirylusem | Miejskiej Składnicy Maieriałów Aptecznych | 


| 2,5 milj. złotych 


Zaszkodził im unrrowski spirytus 


zrabowańo w Jeleniej Górze 


WROCŁAW (SAP). Władze Bezpieczeństwą 
przeprowadzają energiczne dochodzenia, ce" 
lem wykrycia sprawców zuchwałego napadę 
rabunkowego, dokonanego o godz. 12 w por 
ładnie w dniu ) bm. w Jeleniej Górze. 


Ośmiu uzbrojonych w rewolwery bandy» 
tów wpadło do położonego koło rynku bæ 
dynku Banku Gospodarstwa Krajowego i pe 
sterroryzowaniu urzędników | kasjerki sra” 
bowało około 2 i pół miliona złotych. 


two ziem odzyskanych — choć także zde-| siłą się pełniąca obowiązki magazyniera Go- | 


| Śledztwo ponadto wykryło, że Gołębiow- 


wastowane w wyniku wojny — daje 1/5 ea- 
łej krajowej produkcji surówki (Huta „Bob- 
rek"!) 1 1/8 całej krajowej produkcji stali. 
Polska uzyskała po wojnie wyjątkowe 
szanse rozwoju swego hutnictwa: silny zwią- 
zek z bogatszym, niż dawniej, zapleczem od- 
biorców na wsi, nowe zakłady na ziemiach 
odzyskanych, 


bogactwo złomu itd, Szanse te nie rostaną| się 21 sierpnia br. na dyżur nocny. 


zmernowane, 

Hutnictwo ziem odzyskanych już dziś 
zwiozało się organicznie z macierzą. Reali- 
zacja Planu Odbudowy proces ten pogłębi. 


DURAL ZASTAPI ALUMINIUM 
W HUTNICTWIE 


Do procesu odtleniemia etali używał nżŻsz | ciężar edpowiedzialności przerzucali na ja- |ko swoją część jedną skrzynkę spirytusu i 


przemysł hutniczy wyłącznie czystego alu- 
minium, sprowadzanego z zagranicy. JInży- 


łębiowska i zumeldowała, że przy sporządza 
niu remanentu stwierdziła brak 18 skrzyń 
spiryłasu, 2-ch skrzynek eteru oraz b kar- 
tonów specyfików apiecznych. W trzy dni 


później magazynierka zgłosiła się do kie- ' 


rownika ponownie i zakomunikowała, że do 


stowka na uprzemysłowienie, | zorcy nocni Kapuściński i Reszka nie zjawili ' 


ska już po złożeniu zameldowania swemu 
kierownikowi o brakach, jakie znalazła w 
magazynie pozwoliła wynieść Lewandzie spi 
rytus w skrzynce Skrzynka zosiała rabez. 
pieczona przez Lewandę w portierni Gazow- 
ni Miejskiej. W dalszym ciągu okazało się, 


Przed okshumacją zwłok mistrza Polski 


że wszyscy dozorcy pracujący przy magazy- 
nach, a mianowicie: Kapuściński, Reszka. 
„Sprawę tajemniczego zniknięcia cennych |Skrętowski i Kleniewski otworzyli magazyn 
unrrówskich darów przekazano Milieji Oby uprzednio wziętymi kluczami z portierni i g 
watelskiej. W toku śledztwa aresztowani Gø ' zabrali wówcras 4 skrzynie spirytusu, z kłó- 
łębiowska, Reszka i Kapuściński dawali wy- | rych każda zawierała po 40 litrów i skrzyn- 
krętne odpowiedzi, jednak w jednym punk- jkę z eterem. Nie biorący udziału w rabowa- 
cie zeznania ich były zgodne, a mianowicie nius rzeczy pracownik Jóźwiak otrzymał ja- 


Wśród ofiar bacbarzyśstwa hitlerowakie- 
o, spoczywających w zbiorowych mogiłach 
iw Palmirach, znajdują się również zwłoki 
kolarskiego mistrza Polski á p. Tomacza 
Stamkiewicza. 

Pragnąc uezcić pamięć zamordowanego — 
oleki Związek Kolareki zamierza przy po 
mocy linanaowej wszystkich sportowców, a 
kolarzy przede wszystkim, ekahumoweć 


kieś mityczne osoby. * 


| 10.500 złotych. 
Po nitce do kłębka ustalono w toku do- 


ś. p. Tomasza Stankiewicza 


zek Kolareki zwraca się z apelem do łych 
wszystkich, którym osoba Stankiewicza by- 
ła drogą, jako człowieka i jako sportowca, ° 
o wpłącanie ofiar na cele ekchumacji_ 
zwłok, Listę ofiar otworzyli najbliżsi przyja 
ciele zamordowanego — Zdzieław 3 
rowski, Feliks Gołębiowski, Wacław Rokoss 
i Franewzek Szymczyk, wpłacając na tes 
cel po 500 zł Ofiary należy wpłacać na koa 


Poza tym inni dozorcy: Jan Smoliński. 


nier Cyryl Niewiadomski, pracownik Pań-, chodzenia, że w dniu 16 czerwca rb. pracow 


Król i Opasek przyznali się w śledztwie, że 


zwłoki ś p. Tomasza Stankiewicza z Palmir.|to w PKO mr 1647 z zaznaczeniem cela 


stwowej Walcowni Metali Kolorowych w 
Dziedzicach, doszedł — kontynuując próby 
czynione w czacie wojny przez przemysł nie 
miecki — do tego, że zamiast używanego do 
tychczas czystego aluminium, wykorzystać 
można do dezoksydacji etali — z równym 
skutkiem — łom duraluminium. Łomu tego 
mamy.u nas bardzo duże ilości. W eałym 
kraju znajdują się zestrzelone, zniszczone i 
popalone tysiące samolotów, które, jak wia- 
domo, budowane były z duraluminium Po- 
dobnie w rozbitych czołgach i eamochodach 


jest sporo tego metalu Złom przetapia cię w | zdań 


zakładach metali kolorowych i wytwarza 
się zeń odpowiednie bloki duraluminiowe o 
odnowiedniej wadze. 

Na skutek zastosowania pomysłu inżynie 
ra Niewiadomekiego oszczedza Skarbowi 


Państwa około 3 miliony złotych rocznie. l jedynie w ramach urzęcowej działal- siwa s'anowi zaledwie część zysków, 
import bowiem czystego aluminium dla ce- | 'OŚci organów skarbowych. 


lów hutniczych zmniejszy się o 200 ton rocz 
nie. 


Za ewój pomysł otrzymał inżynier Nie | narzędzie wyzysku pracujących i ra- 


wiadomski z Minieteretwa Przemyełu jedno 


razową premię w wysokości 260000 złotych wne 


HUTA „BATORY” STALE PODNOSI 
+ , PRODUKCJĘ 


Huta Batory” w Chorzowie, która dzięki | inn; 


ofiornei pracy załogi robotniczej została u 
ruchomiona prawie od razu pe wyzwoleniu 
stle podnosi swoją produkcję. 

W marcu 1945 r. osiągnięto pierwsze wy 
miki w ilości: gotowych produktów stal: 105 
ion półrraoduktów 75 toa, młotownia wy 
produkowała 36 ton. walcownia cienkiej bla 
chy 554 tony. grubej blachy 2600 ton, t zw 
platyny 434 tony, rur walcowanych 262 to- 
ny, rur gwintownych 46 ton, profilownia 
wyprodukowała 30 ton. nadto Innych towa- 
rów wyprodukowano 60 ton Stan załogi w 
tym czasie wynosił 1500 ludzi. 

We września br. wyprodukowano walco 
wanej stali 300 ton. prętów 36 ton, młotow- 
nia wyprodukowała 530 tòn, walcownia — 
cienkiej blachy 4200 ton. grubej blachy 3200 


ton, t. zw platyny 3100 tom, rur walcowa: | 4, 


nych 2600 ton, gwintownych 500 ton. W 
produkcji ois=*'ei blachy i t zw. platyny ©- 
eiąćnieto wydajność przedwoienną. Stan za- 
łogi we wrześniu wynosił 7446 ludzi. 


FABRYKA KONSTRUKCJI MASZYN 
GÓRNICZO HUTNICZYCH 


Fabryka Konstrukcji Maszyn Górnicto- 
Hautniczych w Katowicach była zupełnie 
przez Niemców pozbawiona narzędzi. „Rebot- 
nicy jednak eami skonstruowali najpotrzeb- 
niejsze narzędzia, a z pierwezych dochodów 
zakupili stal na dalsze. Obecnie fabryka wy 


rabia — jak przed wojną — urządzecia tran ła ostalnio z pomocą na jbiedniejszej mło- 


sporiowe dla kopalń i hut, wózki kopalnia- 
ne, konstrukcie hal. części maszyn i pokry- 
cia dachowe dla przemysłu ciężkiego. 
Mimo ciężkich warunków technicznych 
Zakład ma za sobą wykonanie eksponatów, 
których nie była w stanie podiąć się w Pol- 
sce dotychczać żadna firma. M. in. wykona- 


ne dla Zjednoczenia Rybnickiego łańcuch własnymi środkami transporiowymi. 


maoędowy do kotła t. zw Rheinmetall-Bo- 
reig, poza tym konstrukcje hal i części ma- 
szynowych dla wszystkich zjednoczeń węglo 
wych, konstrukcje dla huty „B>iłdon* oraz 


Częstochowie. 


PORCELANA „GIESCHEGO* 


Państwowa Farbyka Porcelany „Giesche- 
go“ wyrabia etolowiznę i artykuły elektro- 


i ż karę śmierci. j 
techniczne. Produkcję powejenną roapoezęla | 
w marcu 1945 r z załogą 172 ludzi. Urucho- | SZKOŁA MODELARSTWA LOTNICZĘGO 


miono wtedy cztery piece produkujące 12.116 
kg. stołowizny. W ezerwcu br. fabryka miała 
czynnych czternaście pieców prodakujących 
42253 kg. porcelany, w tym 22.776 kg. eto- 


łowizny, a resztę poreelany technicznej. We |! 


wrześniu br. czynnych było już 18 pieców. 

Przed wojną fabryka zatrudniała 1000 pra 
cowników. Obecnie przy 500 osobach załogi 
zwiększyła wydajność o 30 proc. Obecnie 
fabryka 
porcelany elektrotechnicznej, której zapo- 
trzebowanie ze wzólędu na odbudowę kraju 
ogromnie wzrasta. Biorąc te względy pod u- 
wadę, fabryka w najbliższym czasie będzie 
prod: -wła 60 proc. porcelany  elek'ro- 
technicznej, a tylko 40 proc zastawy Na 
październik br. zakład otrzymał m. in. za- 
mówienie z Ameryki na 4000 serwisów 2 por 
celany białej. > 


nia tej składnicy niejaki Lewando przywiózł 
do magazynu pierwszą partię spiryttsu. Gdy 
cenny trunek ulokowano już w magazynie 


do grobu redzinnego na Powązkach. wpłaty. 


byłi świadkami, jak wynoszone specyfiki. W związku z powyższą akcją Polski Zwią- i s 


Otrzymali wówezas za milezenie po 2 wzglę 
dnie 3 tysiące złotych Siedmiu pracowników 


Lewando przyniósł kilkanaście pustych li- Magazynów Miejskich zostało osadzonych w 


ZZOZ RZECE CCS RARA EO OTOZ TOY RT DO OT WT TOCZY ORO 
Jeszcze w Sprawie podatku 


od wzbogacenia wolennego 


Według dotychczasowych 

Min. Skarbu oma te z 
ku od wzbogacenia woje ne 
noszą niecałe 30 milionów zł. W tym| Oczywiście tak było nie tylko w 
stanie rzeczy sprawa poda'ku od| Warszawie, Wpływ pocatku od 
wzbogacenia nie może zamykać się| wzbogacenia z tereru całego pań- 


z druzoligowym 


Pierwszy mecz w Szkocji rozegra- 

reprezeniacja Polski Południowe” 
i ; * |. „|w Dundee z czołowym klubem I! giej 
sprawo | firm z czasu okupacji posiada dzisiaj | ligi szkockiej o tei samej razwie. 
poda!-| luksusowe sklepy na głównych uli- 
o- wy-| each. 


jakie zos'ały „uciułane” w czasie] w niądzielę odbyły się w Olsztyni t 
Wprowadzony w czasie  wojny| wojny. Pobór tego podatku, na k Ó:y | dionie leśnym rady" Gkbiwkiagycwnć: Me 


przez okupanta sys'em płac i cen—| zwrócone są oczy całej pracu ącej lu- |biet z udmałem czołowych zawodniczek Pol- 
dcości, musi zos ać przeprowadzony |ski Zawedy zostały zorganizowane przez 
bunku — zosiał wyzyskany przez ej z całą sianowczością. ładze skar= | Wojewódzki Urząd WF i PW. 
elementy rodzime, iako źródło | bowe winny bezpośrednio nawiązać 
łatwego i szybkiego bogacenia się | koniakt ze związkami zawodowymi 
Ww ir samym czasie, kiedy miliony|i z radami zakładowymi, które wie- 
Polaków cierpiały niebywałą nędzę dzą kto į jak bogacił się w czasie |, wiczówaa 
„Polacy” gromadzili równie rie- woj: y. Należy tym poda kiem obiąć|479 mie Rznt 
bywałe bogactwa. Jakie. był roz-, także wzbogacenie powojenne niele-|_ 
miary tych wojennych zarobków, galnego pochodzenia. Eleme ty pas- 
przemyślnie lokowanych, dowodzi, karskie znowu spekulują 
choćby przykład Warszawy, gdzie, poda'ku od wzbogacenia nabiera 
mimo całkowitego zniszcze ia mia- szczególnego ziaczenia, 


lą: 1) Wajsówna — 1078 mtr, 2) Kweś- 


'— 35.20, 2) Wajsówaa — 3060 mtr 80 mtr 


Polacy przegrali 0:2 (0:1). Na ogół 


Walasiewiczówna w Olsztynie 
Udane zawody prepagandowe 


mewska — 10,68 mir. Skok w dal: 1) Wa- 


Pierwsza porażka w Szkocji 


klubem Dundee 


piłkarze nasi byli równorzędny 
przeciwnikiem w polu, ale ną y 
rzystywali syiuacji pod bramką Śzke- 
tów. y 


Mitan — 128 sek. — rekord tyciowy. Reut 
dyskiem: 1) Wajsówna — 38,56 mtr., 2) Do- 
brzańska — 36,15 mtr. Skok wzwy: 1) W 
'aówna 1,35 mtr., 2) Mitan — 1,35 mtr., 
|Moderówna — 1,35 mtr. Bieg na -200 mte.: 


Wyniki: 60 mtr.: 1) Walaciowiczówna 7,6 1) Walasiewiczówna — 27,00, 2) Moderówna 
eck, 2) Mederówna — 7,9 eek. Pchnięcie ku |— 27.9 mtr., 3) Słomczeweka — 28,2 mte. 


Mimo zimnej i niepewnej pogody, zawody 
zgromadziły wielką ilość publiczności. Zwy- 


5,18 mtr, 2) Moderówna — |ciętczynie konkurencji otrzymały wepaniałe 
oszezepom: 1) Kwaśniewska nagrody od weiewody olsztyńskiego t prezy 


denta miasta Olsztyna: Reszta" żtwodniezek ` 


płotki: 1) Walaciewiczówna — 12,5 69k42) otrzymała również piękne nagrody: « 
Sprawa AERO OTOZ F RETRO OWCA RO PECET RTA AO O O EW OWOCNE" D 


 MIEURZĘDCWA TABELA WYGRANYCH 


„sprawę byłego kierownika Urzędu Bezpie: 
dla ziednoczonych kopalń rudy żelaznej w , czeństwa w Mikołowie, Rudolfa Gorczyńskie 


przestawia się głównie na wyrób 3 


sta wiele osób z personelu wielkich! 


inauguracja roku szkolnego- 


i na Uniwersytecie Warszawskim 


Wczoraj, w dniu rozpoczęcia nowego roku  tecki, z Jego Magnificencją, rektorem prof. 
skademiekiego, otyły etare mury Warezaw- | Pieńkowekima na czele. Po nabożeństwie kil. 
skiego Uniwersytetu Krakowskie Przedmie- | ka tysięcy etudentów slormowałe pochód, 
ście zaroiło się od młodzieży akademickiej. który. odprowadził eztandaz Uaiwereytetu 
Uroczystości inauguracyjne ośraniczyły cię | Warszawskiego aa dziedziniec uniwereytec- 

nabożeństwa w kościele SS Wizytek. wi b 


| aabożeństwie uczestniczył Senat Uniwersy- 


qe SPY 1) za 


PWIESCI-Z KRAJU. 
ZESZYTY OD WOJSKOWEJ JEDNOSTKI 
RADZIECKIEJ DLA DZIECI ( 
WOJ. WROCŁAWSKIEGO 
Wojskowa jednostka radziecka pośpieszy 


nowocześnie urządzona szkoła modelars wa 
lotniczego. Warsztaty szkoły należą do naj- 
większych i najlepiej wyposażonych w Pol- 
see. k 

Obeenie kształei się tu 86 młodych adep- 
tów i adepiek sportu modelarskiego. 


-47 DZIECIŃCÓW W SIERADZKIM 

Na terenie powiatu sieradzkiego otworzo- 
no 17-ty z kolei dzieciniec._ 

W dziecińcach znajduje opiekę ponad 700 
dzieci, których rodzice zostali zamordowani 
przez barbarzyńców hitlerowskich. Pracow= 
nicami dziecińców są miejscowe kobiety i 
dziewczęta, przeszkolone na specjalnych 
kursach opieki społecznej. 

MIĘSO Z „PASKU“ DLA PRACUJĄCYCH 

Nagła konirola, przeprowadzona wśród 
krakowskich rzeźników, doprowadziła do 
wykrycia około 3006 kilogramów różnege 
rodzaju mięsa, wartości około 650 tys, zł, 
poehodzącege z nielegalnego uboju. Mięso 
to przeznaczone było na spekulację. 

W JELENIEJ GÓRZE Paskarzy pociągnięto do odpowiedzialno- 

Przy Aeroklubie w Jeleniej Górze istnieje ści, mięso zaś przydzielone pracującym. 
KR Zw dw Zad ZAW: ZN NA PTE" WT WT ETEN 3 


Już ukazała się w sprzedaży 
książka 


) Inż. E KWIATKOWSKIEGO i 


dzieży szkolnej, ofiarowująe jej 100 tysięey 
zeszylów. Największe ilości zeszytów otrzy- 
mają uczniowie najbardziej zniszczonych 
przez działania wojenne powiatów woj. wro- 
cławskiego. Rozprowadzenie zeszytów w te- 
renie dokonane zostało przez tę jednostkę 


B. KIEROWNIK UR. W MIKOŁOWIE 
"SKAZANY NA ŚMIERĆ 
Sąd Wojskowy w Katowicach rozpatrywał 


go, aresztowanego przez władze bezpieczeń- 
stwa pod zarzutem nadużycia władzy i spo 
wodowania śmierci zatrzymanego eb Du- 
dzińskiego. Zbredniarz skazany  zosiał na 


(„WCZORAJ DZIŚ I JUTRO) 
(POLSKI NA MORZU”? 


U f Do nabycia we wszystkich księgarniach 396 


U 
2 Spółdzielnia Wydawnicza „WIEDZ A" 
EPE c AWG AWZ WATA TAE 


* 


3 ci dzień ciągnienia ll klasy 48 loterii 


Wygrane po 100.000 zł. NrNr 34345 

©3, 

Wygrane po 50.000 zł, NrNr 15015 
9989 


Wygrane po 20800 zł, NiNr 38874 
43515 87669 93311, 

Wygrane po 10600 zł. NrNr 2336! 
2082 20181 30471 80439, 

Wygrane po 5000 zì. NrNr 3614 
(UG 7750 10021 27886 67520 70117 
64616 67293 DBIII 08174 90800. 

Wygrane pe 2.000 zł. NrNi 12664 
14088 26058 30308 31708 41088 45848 
62831 62042 64786 70262 71746 74765 
18814. 

Wygrane pe 1509 zł. NrNr 3034 
7036 219 15913 16508 17142 33164 
957 34940 35396 450 38052 308 404 4 
42408 43264 44308 46283 408 56190 
62632 61071 786 63086 65147 765 
67630 62686 740 913 71130 605 79335 
407 82088 83486 84957 RGJ76 R60D04 
192 870 0030 91277 896 92686 910 
96743 97952 99313. 


Wygrane po 1.006 al. NrNr 2738 
5275 454 64354 7282 487 645 089 
11366 814 986 12106 471 14606 684 


18029 235 309 701 17789 19540 20150 
975 608 686 911 21036 712 72249 257 
372 953 28157 %4 MG 24847 209 
848 27206 270 20355 30304 31817 


873 32127 470 38000 122 429 34245 


250 649 657 35158 91] 37802 81? 
2479 39266 359 529 687 702 886 
40216 383 567 41013 BIG 551 4204] 
044 43096 142 144 225 RAB 575 GII 
820 983 44025 698 736 8%4 901 45187 
660 826 970 979 46006 452 mó 704 
48003 117 436 QII 44451 804 51974 
806 927 538175 647 54017 758 
58096 58094 102 111 258 308 519 
966 68671 854 58015 068 SIO eti 
6% 709 00255 Han Gm GI 36 
438 PEO 68047 439 63319 AWM 644%? 
879 65809 GGRIE 735 93% ETAS BRAAS 
6956] 70074 268 Se 71080 089 94% 
71680 73587 78977 9%0 77410 %6 
78071 R23 702 274 687 776 8046 
442 81278 916 BRRAF MIIA 2%6 712 
"007 84547 KRB OAN RRAS BOG RIAR 
500 529 87062 264 34% 546 ATG NAIF 
89303 %3 ANIEL 736 884 91234 5A) 
$RY7R 797 93562 714 94 QAM 7%: 
752 95678 96071 NB? 759 97206 BHE 
547 0101 379 %0 

Wygrane po 20 zł 7 Il-gu dała 

ciągnienia 

Nr'Nr 39 212 

234 251 10] 548 627 ARI 776 087 

980 1012 158 174-547 604 822 2072 
j 170 393 R33, 656 935 3119 61% 

740 34 4014 91 142 263 853 


— a m OŚ O ZO OZ O 


3057 399 478 534 647 
3a6 6122 182 220 371 308 477 
746 966 7054 265 454 499 
i22 956 8193 199 392 390 
tw2 466 870 9127 416 43% 
508 320 1 999 10837 318 
+63 429 640 850 11124 135 
211 315 59) 756 12266 420 
>74 956 13089 209 219 298 
580 570 
038 
754 774 16128 145 233 248 382 
28 594 657 721 818 92% 17016 
170 320 501 M38 619 673 710 728 
798 180080 044 362 370 417 KI2 519 
80 74% 190014 165 247 412 762 815 
303 915. 

Roy 193 245 208 612 GSA 784 MS 
21029 127 136 36] 381 406 501 618 
768 871 90 999 72038 066 089 211 
r30 531 686 741 970 900 23074 13$ 
175 283 387 426 436 416 477 552 
24165 200 322 6%2 803 880 986 21 
228 534 652 667 688 833 843 929 
26244 260 457 543 686 736 874 27710 
751 776 981 $98 26044 327 360 4$ 
178 583 586 753 871 20019 068 119 
748 781 860 946 975 30087 107 259 
386 438 457 498 576 578 799 997 3119% 
21 350 435 408 478 646 752 778 839 
39i 991 32109 134 172 230 268 
146 48| 527 821 868 991 999 3301 
066 103 119 126 208 306 314 479 
480 488 406 711 809 840 365 875 993 
990 -34971 084 097 135 198 243 3 
ma 3 383 565 500 594 64 64 
790 818 848 937 960 35042 206 
485 585 627 650 802 830 848 916 51 
16043 084 099 100 14 1301 410 
117 688 A53 874 946 977 370IB 
848 112 134 236 364 Bu4 560 613 736 
3KIG| 100 242 456 484 403 407 
654 732 736 747 782 8%6 913 
wode 182 177 209 406 483 659 
664 704 708 778 777 788 798 
36) 9069 999 4018] 192 386 431 
%7 64) 664 732 788 BDI 286 47i 
%4 937 984 903 41043 (62 030 
iog 132 306 422 452 458 608 717 
786 796 906 966 42274 28% 207 314 
%6 349 359 466 496 GRO 871 883 857 
13018 057 112 158 174 303 377 
152 457 484 5I4 BAI 671 44072 
182 108 417 451 450 483 500 717 746 
x356 86% 476 908 45004 079 194 
294 38% 396 427 4*9 409 BR? 774 943 
iSO 46072 156 202 21% 367 36% 
154 488 513 517 530 582 627 
680 700 834 47019 119 146 172 
259 383 526 566 649 684 708 
8018 027 064 113 129 169 183 314 
351 515 587 591 597 619 723 744 910 


Daiszy ciąg wygranych po 250 zł z Il-go ciągnienia podany 
- będzie jutro 


OEE EDYTA TIARY NOPEAT EDE TOWA OO 


«zy zśożyłeś daninę | 
na Dar Narodowy dla Warszawy 


AVALE AOO REAR EDA A DOCK BREA AAR 


3887,78 A 


t 


ł. 


ERROR WNE CNC RSTK TO 21 TW BECO WIT ETERNE. TERROR SWE 


Str. 7 


Szczątki karetki więziennej z Cytadeli 


leżą w gruzach starego Arsenału 


Od kustosza Archiwym Miejskiego otrzy. ) „W końcu r. 1939 czy też w początkach 
imaliśmy następujące wyjaśnienie w związku 1940 zwrócono się do Archiwum Miejskiego 
a apelem zamieszczonym w „Robotniku” p. t, | (nazwisk nie pamiętam, w każdym bądź ra- 
wCo się stało z kibitką s Cytadeli"? zie inicjatywa wyszła ze środowiska dzia- 
OOUE STE GREASE WRZE GDN Cy PPS) » propozycją a sa m m 

chowanie w achu Arsenalu przy ul. - 

OMTUR-owcy wobec uchwał | zi s2 senaren pamiątek z Cytedeli w. po- 
R staci karetki więziennej (nie kibitki) w któ- 
aiy Naczelnej P P $ rej przewożono za czasów carekich więżniów 

i politycznych do miejsc katni. Karetka ta 

W Pruszkowie odbyło się walne ze” |epecjalnie odremontowana stała na placyka 
branie członków Organizacji Młodzie= | za Bramą Straceń i wskutek niedozoru, epo- 
ży TUR, w którym uczestniczył prze- | "odowanege warunkami okupacyjaymi, zi. 
wodniczący Komitetu Wojewódzkie. | PE! 
ko OM TUR w Warszawie, tow. Śli-| Wtedy te przewieziono ją do Arsenalu 
„i e prangen i Å m a nen at wów 

toku czas Arsena poprzeczną belkę z ha- 
mowych drag er "ore kami od erubienicy, która stała w wielkiej 
jo s4 i: | oszielonej gablocie w miejscu Straceń. Po- 

Pruszkowa, po czym tow. Śliwiński | Sorate pia wycie Ft en Anan on) 
AK Ersa © celach i zadaniach | „kradzione. A we 

Następnie zebrani uchwalili rezolu- | wieją Archima at ge onam Pod a 
cję, w której stwierdzają, że: „jakoj powstania zaciekle walki, potężne bombar- 
młodzi socjaliści, członkowie organi- | dowanie gmachu epowodowały jego spalenie 
zacji Ściśle związanej z PPS, stać będą | i częściowo łącznie z cennymi zbiorami zbu- 
twardo na gruncie uchwał Rady Na- | rzenie. 
czelnej PP$ i dołożą wszelkich starań | Gdy w początkach hutego zdołałem do- 
dla dobra Polski i ludu pracującego”. ' trzeć do Warszawy, udałem się od razu do 

tylko do 26 bm 

Resort Zaopatrzenia komunikuje, że odj wydawać zaświadczenia o wydaniu karty 
dnia 15 bm. niżej podane punkty sprzedaży | żywnościowej na te miesiące, 
będą rejestrowały karty odzieżowe na LII| Zakłady pracy zatrudniające powyżej 50 
kwartal. osób rejestrują karty odzieżowe w następu- 

Rejestracja odbywać się będzie tylko zbie | jących punktach: Niemcewieza 9, Hoża 61, 
fowo przez instytucje i zakłady pracy dej Krucza 41a, Grechoweka 342a, Toeplica 2, 
dn. 26 października, Przy rejestraeji insty- | Nowy Świat 2, Bracka 18, Wileńska 19, Wa- 
tucje i zakłady pracy przedłożą wycięte i | lecznych 36a, Puławska 12a, Hoża 35, Bra- 
malepione 4-te odcinki rejestracyjne kart |cka 25, Radzymińska 59, Cieszkowskiego 3. 
żywnościowych za miesiące sierpień, wrze-| Zskłady pracy zatrudniające poaiżej 50 
sień | październik po 50 sztuk na arkuszu, | osób rejestrują karty odaieżowe w następu- 
oraz ostemplowane za ubiegłe miesiące kat: | jacych punktach: Bema 72, POW. 36 (Boor 


ty odzieżowe. aerowe), Kawęączyńeka 39, Stanieławowska 
W wypadkach ragubienia odoinka 4-g0 77, Baroicka 2, Puławska 49, Wolska 201. 
kart żywnościowych za miesiące eierpicá | Prusukowskka 6 (Rakowiec), Radzymińska 


95-97, Grochowska 224, Miekiewicza 27, .A1 
| Wyzwolenia 54, Obozowa 80, Smolna 11. 
i $w. Wincentego 46, PI. Przymierza 5, Radzy 
mióska 11a. ; 
Dia osób niepracujących, które posiadają 
karty odzieżowe z innych tytułów, termin 
rejestracji indywidualnej będzie ogłoszony. 


lub wrzesień, zakłady pracy obowiązane cą 


Raprawuę 
miezwykłe oszczędności 


Na Dworcu Głównym w Warsza- 
wie, na ścianie bocznej hallu miesz- 
czącego kasy, blisko wejścia — wi- 
si wypisany na dużej białej pn 
rozkład odjazdu pociągów ze sta 


W :rszawa "| Bin żoitcn e ma 
"W związku z ostatnimi zmianami ;, d gm kr kut Jezus 
(cd 7 b: m.) nieaktualne godziny po- sionych przy wybuchu 
zaklejano ększą szkoły przy ul. Czarnieckie 


część zaklejonych miejsc dawno od- 
że ił złośliwy jesienny deszcz, kiłka 
papierków trzymając się resztkami 
sił — powiewa malowniczol! buchu nie jest niestely os'a'eczna, 
Trcchę dziwnie wygląda ta szcze- gdyż 10-letni Zdzisław Molak, 9-let- 
gólnego rodzaju oszczędność na Głó- ni Józef Osiak i 10-letnia Barbara 
wnym Dworcu Stolicy, oszczędność Chojracka walczą ze śmiercią, zwła- 
k'óra nie tylko cie przyn:si zaszczy-, szcza stan Molaka jest b. ciężki. Ran 
po wykonawcom, ale może być powo ni są pozalym 10-letni Edward Bąk, 
em omyłki spieszących się i nie za- który stracił rękę, 9-letni Zdzisław 
wsze sposirzegawczych pasażerów. | Wróblewski, k'óry ma porażone o- 
s) |czy oraz ranny w brzuch 10-letsi Ry 


Wszelkie roboty wchodzące w sakres 
drukarstwa, przyjmują 1 wykonują 
szybko | starannie 


Harcerze 


ZAKŁADY GRAFICZNE 
ŁOBZKIEGO IRSTYTUIU 
WYDAWNICZEGO 
Łódź, Zwirki 17 | 


Na ewentualne yczenie wysyłamy 
naszego przedstawiciela. 


W dniu 13 października harcerki 
i harcerze warszawscy rozpoczęli tt- 
roczyście «owy rck pracy harcer- 

skiej. 
| * Do zebranych 6.000 harcerek i 

cerzy przemawiał Kurator Okręgu 
Szkolnego Warszawskiego Teofil 
Wojeński. 

W czasie defilady zwracały cgólną 
$| uwagę stroje ludowe oraz „żywe po- 
mniki* Lotnika i Kilińskiego. 


PRZETARG 


na roboty meblarskie w Sali $e/mowaj w Warszawie, ;; 


przy ulicy Wiejsk'ej Nr 6-8 


Biuro Prezydialne K. R. N. Wydział Techniczny, Warszawa, ul. Wiejska Nr. 6/8 
eglasza przetarg nieograniczony DA wykonanie mebli do Sali Posiedzeń. 

Oferty w zalakowanych koperiach ber znaku Firmy należy składać do skrzynki 
ofertowej w kancelarii Wydziułu Technicznego w dniu 24 października r.b. do godz. 


paki ofert uastąpi w obecności przedstawicieli Firm dnia 24 października rb. 
e godz. 12.00, o wadium w wysokości 2% sumy ofe- 


Do oferi należy dołączyć kwit wpłaconeg 
rowanej, odpis rejuśtru handiuwego, oraz dowód wp 
Wydział Techniczny Biura Prez; lialne go KRN. 
go oferenta, podriału robót na kilku oferentów, oraz » 
dania przyczyn i obowiązku ponoszenia z tego tytułu jak 
Wszelkie informacje oraz podkładki przetargowe można otrzyma 
ulicznym godz. 10 — 15, od daty ogłoszenia przetargu. 


awm 
CENT O6ŁOSZEM 


łaty P.P.O K. 

zasitzega sobie prawo dowelne- 

nieważnienia przetargu bez po- 

jehkolwiek odszkodowań. 

ć w Wydziale Tech- 
2358 


PRENUMERATA MIESIĘCZNA 60 ZŁ. 


i sł. 
aaki i 10 4 m wyar Foccohiwamia rodzin pracy | sguby PO $ 

Ogtasnen)e akian karei dii wc 1 szpaiia pa D W tekś/ie redakcyjnym że 
| N>og drukiem 100 prot Za terminowy druk ogłoszeń Administr: 
gieda. 

m b we w wwie) 1 ZE ROEE 
Omman P a N 5 
RTDAGUŚ ŁOMITEZI B — 040416 


DZSZ W OR OESOO EEEE RE CR SÓÓ 
a > 1 0 A ZAKAZ o 


| Arsenalu. | wtedy widziałam jeszcze resztki 
|pudła karetki leżące na dawnym miejscu 
kr natomiast od azubienicy zniknęła. 


Przed miesiącem byłem znów w Arsenale 
i widziałem uszczuplone jeszcze szczątki 
charakterystycznym napisem. 


Należałoby jeszcze raz aprawdzić rzecz na 
miejscu, i jeśliby można, postarać się © re- 
kanstrukcję karetki będącej świadkiem tylu 
ostatnich przeżyć bojowników Wolności. — 
Ocalałe ewentualne resztki możnaby pozbie- 
rać, dorobić brakujące części, opierając się na 
fotografiach karetki, oraz informacjach tych 
którzy ją widzieli w całości jeszcze, 


Zainteresowanie tą sprawą Komitetu $o- 
łecznego OM TUR może przyczyni się do 
| Tokonstrukcji tego cennego zabytku naszej 
i niedawnej przeszłości”, 


KALENDARZYK PARTYJNY. 
Dnia 18 bm. w piątek odbędą się nast 


ca zebrania na Dzielnicach a referatarni wą. 


8 | rzyszy Prelegentów Stołecznego Komitetu P P.S. 
Korzaka 


Żelibora — 10, © gods '17 tej, refe. 
rat tow wej. 

Rakowiec, ul. Pruszkowzka 0, e godz. 18.tej. 
referat tow  Sendłaka p.t. „Sytuacja między. 
narodowa a P.P.A.". 


Fert Mokotów, ul Miłobędzka 16 e got: 
I8.tej, referat tow kap. Kobyłecki pt. „Na. 
ów doby 


sza granice zachodnie w świetle 
obecnej” 


Wola, ul Ogrodowa 39, © gods. 17 tej, refe. 

rat viei Klejna p.t. .,Śpółdzielczość a społe. 
wo". 

Czerniaków, ul, Stępińska 42 referat tow. Dr. 
Wiszniewicza p.t. „Akce przedwyborcza”. 
s EOSAKa TRIBAIS 4. o wa 18_tej. 
i trowskiego p.t. „Na czym 
— sf sg Bialolęcha ZI, goda. 17 

owe. y o z f 
referat tow. Trojanowskiego. j w 

Kole P.P.B. Ministerstwie Ber t 
eta Pikiianodk, rebat tow. Ma EE 
„Sytuacja ogólno.polityczna w dobie obecnej". 


DRZEWA SSP WEED ZOO WROCE PADWY BEA OE PEER POEZJA ZERO S DOBE KRA; 00 WWR KEŁ NEOG OS 


Szpitalnie moze zwrócicszkolegmachu 
gdyż nie ma innego lokalu dla zakaźnie chorych 


(R) W związku s powtarzającymi się ostat 
„nło w prasie notatkami w sprawie budynku 


przy ul. Sienniekiej, należącego do szkolnie=- 


iwa a zajętego prze” szpital, zwróciliśmy się 
zgodnie : sasadą „wysłuchania i drugiej stro 
ny“ de Wydziału Szpit. Zarządu Miejskiego 
z pytaniem, dlaczego szpitalniciwo nie zwró- 
cilo szkolnictwu gmachu w ustalonym tler- 
minie i kiedy gmach zwróci 
A oto odpowiedź: 

| Warszawa posiadała przed wojną szpital 
zakaźny Św. Stanisława przy ul. Wolskiej, 
kióry zosta? zniszczony, wobec ezego szpital 
zakaźny przeniesione do prowizorycznego 


tokału — przy ul. Sienniekiej na Pradze. |y 


Drugi szpilał zakaźny mieści się przy Ulicy 
Checimskiej. 


Dopóki nie było stałego połączenia Pragi 
z Warszawą, nie można było myśleć e prze” 
niesieniu szpitala de Warszawy i poabawie- 
niu, gęsto zamieszkałej ł znajdującej się 
w ciężkich warunkach sanitarnych, Pragi 
szpitala dla zakażnych. Teraz, po odbude- 
waniu mostu Poniatowskiego, przeniesienie. 
szpitala byłoby w zasadzie możliwe, gdyby... 
było dokąd. Szpitali na Chocimskiej jest 
zbyt mały. Remont szpitala na Wolskiej zo- 
stał wstrzymany. Mówi się o wykończeniu 
remontu dopiero na- late przyszłego 


Dwoje dzieci zmarło, troje walczy ze śmiercią 
ofiary wybuchu granatu 


roku. Do wykończenia szpitala w tym jeszcze 
roku potrzeba 6 milionów złotych. Jedyną 
więc możliwością przyśpieszenia daty swol- 
nienia gmachu na cele szkolnictwa jest 
woześniejsze uruchomienie kredytów. 

Co do gmachu na Siennickiej Wydział 
Szpitulniciwa nie przyjął na siebie żadnych 
zobowiązań i terminu nie ustalał, Wszystkie 
inne przyjęte terminy zostały dotrzymane: 
„w terminie zwolniono gmachy szkolne przy 
ul. Boremlowskiej i przy ul, Kowelskiej na 
Pradze. 

Jedynym więe punktem  zaognienia jest 
młiea Siennicka. A 
Chorzy w szpitalach zakaźnych wymagają 
niecznej, ze względów sanitarnych segre- 
gacji. Nie toż dziwnegu, że szpital, posiada 
ją y 300 miejse, nie jest całkowicie v'ypełnio 
ny. Stan chorych w dniu 13 b m. wynosił 
160 osób, Przed kilku dniami ilość chorych 
dzieci na szkarlatynę tak się wzmogła, te 
w szpitalu wa Chocimskiej wypadało po 
dwoje dzieci na łóżko i gdyby nie szpital 
na Siennickiej, nie możnaby przyjąć dużej 
liczby dzieci, jak to ma obecnie miejsce. 

Brak odpowiednich ilości łóżek dla cho- 
rych na choroby zakażne doprowadzić mo- 
że do konieczności przemieniania szkół w 
szpitałe. W interesie więc szkolnictwa, a zać 
razem całej ludności miasta leży utrzymanie 
szpitala na Siennickiej do chwili uruchomie- 
nia Św. Stanisława. A na to potrzebą kre- 
dytów. 

Przytaczająe powyższe argumenty sądzi- 
my, że wyczerpią one prowadzoną na tła- 
mach prasy oraz na osłainiej sesji Miejskiej 
Rady Narodowej tys.usję na temat szkoły 


ębiński. Pozostałe dzieci od- jrzy wi. Siennickiej, sprawę zaś przyśpiesze- 


Bursy i stypendia 


dla niezamożnej młodzieży. 
| W dniu 15 października odbyła się 
konfere-cja Towarzystwa Burs i Sty 
z udziałem Min. Oświaty 
ob. Wycecha oraz Min. Zdrowia ob 
| Litwina, 
| Na konferencji omówiono zagad- 
rienią programowe i organizacyjne 
oraz akcji zbiórki publicznej, jaka 
jjest organizowana na zasilenie fun- 
duszów siypendialnych dla riezamo- 
żnej młoizieży chłopskiej i robo'ni- 
maj oczekującej ta bursy. (ws) 


u progu nowego roku pracy 5 390 zł. na Gh.T.P.D. 


| Zamiast kwiatów dla ob ministra dr. med. 
Franciszka Litwina w dniu 10 bm. grono pra 
cowników Ministerstwa Zdrowia zebrało mię 


‘dzy eobą sumę zł. 5.300. Ob. minister prze- 
har 


kazał tę -kwotę na dożywianie najbiedniej- 
czych i najbardziej potrzebujących dzieci 
chłopskich dla o Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci. 


Kocne dyżury aptek 


| Do dn. 20 bm. dyżurują w mocy następujące 
apteki: 


znańskiej. Koprowski = Marszał. 
limskie róg Poaka op. 
Złota 44. Jędrzejewski — Okopowa % 
pe zat arean Śiwy 
B a .- 
Dopa ki — Rozbrat 32, Kwiatkow 


wa róg Szerokiej. 
ż : Kotlewski — 
Białe miala = Cegłowska 44. 


Goraszewska 
Basiński — Po 


| niosły ze obrażenia i przebywa - | nia kredytów przekazujemy według kom- 
koło| ją na kuracji w domu. pełencji. 


— O m 


Koło P PS — Filtry 


" NA ODBUDOWĘ WARSZAWY 
Koło PPS — Stacja Filtrów komunikuje, 
że dn. 12. b. m. urządziło zabawę taneczną, 
lz której czysty dochód wyniósł 15.000 zł. 

Z powyższej sumy nasze koło przeznacza 
| 13.000 sł, na fundusz zakupu sztandaru PPS, 
(onee zaś 2.000 zł. niniejszym składamy 

na ręce Redakcji „Robotnika“, przeznacza” 
jąc je na odbudowę Warszawy. 


Zebrania, odczyty, kursy 


„POLSKA A ZW. RADZIECKI" 

W dnin 17 b m. o godz 10 rano w sali 
świetlicy Miejskiej Rady Narodowej (Al. Je- 
rozolimskie 1) dr. Marian Strzemieński wy” 
głosi odczyt p. t „Polska a Zw. Radziecki”. 


ZEBRANIE [INSPEKTORÓW 
KOMISJI MIESZKANIOWEJ 
W dniu 17 b m. o godz. 10 rano w sali 
BGK, odbędzie się zebranie wszysikich In- 
spekłorów Nadzwyczajnej. Komisji Mieszka- 
niowej, oraz wszystkich kandydatów na In- 
spektorów, wysuniętych przez Zw. Zaw. i 
stronnictwa robotnicze. 
ZAGADNIENIE MIESZKANIOWE 
W czwartek, dnia 17 b. m., o godz. 17-0). 
odbędzie się w Klubie Inteligencji Pracują= 
cej, ul. Mokotowska 25, wieczór dyskusyjny 
temat: „Zagadnienie mieszkaniowe w 
i Warszawie, è referatem Szefa Resorlu 
Mieszkaniowego ob. Prussa. 
UCZYMY SIĘ + O CZESKU 


Bezpłatny kurs języka czeskiego, zorgani- 
zowany staraniem Komitetu Słowiańskie- 


z go, rozpocznie się dnia 18 bm. © godz. 16,30. 


Wykłady odbywać się będą raz w tygo- 
dniu od 16,30 do 18.30 w lokalu Komitetu 
Słowiańskiego, Al. Stalina 24. 


wąrkowska 56. m | 
OGŁOSZENIE 0 PRZETARGU 


Dzia? Budownictwa „Społem” Warszawa, Griżyny 22, I piętro ogłasza przetarg nie- 


ograniczony na rozbudowę istniejącej cent 


typu OL 550 Ericssona o 
starczenie kompletnego stojaka na 50 linii, 


rali telefonicznej sysiemu aulomatycznege 


dalsze 50 numerów wewnętrznych. Roboty obejmują: do- 


wraz ze zmoniowaniem, podłączeniem, do- 


daniem potrzebnego materiału instalacyjnego i uruehomienie. 


Składanie ofert w Dziale Budownictwa 
Jnformacje Referat Elektryczny codzie 
Termin ukończenia robót 4 tygodnie od 


do dnia 31 października br. 
nnie od 8.00 do 10.00. 


dnia otrzymania zlecenia. 395 


TII. 


MOKOTÓW. 


Zebranie w pistek dn. 17 bm odwołane. 

W niedzieję dn %0 bm o goda. 11 w lokalu 
Dzielnicy, Chocimska 4. odbędzie mię zebranię 
a ref. tow Z. Rudolfa p.t „Plan Inwestycyj. 
my Polski”, i 


EKOLO PPSB. 


DZIELNICA 


CENTRALNA SEKCJA 
POCZTOWA £ 

Dnia 18.10 be w Bà! Malinowej (vIII pie. 
trò winda c) Urzędu Telexomunikacyjnega 
! przy ul. Nowogrodzkiej Nr. 45. odbędzie się 
ogólne zebranie pracowników pocztowa teleko. 
munikacyjnych, członków | sympatyków. Pol. 
skiej Partii Socjalistycznej 

Organizacja Pocztowa C 8. P. P. P. 8 
wa tow tow, do stawiennictwa się 
rem organizacyjnym 


WEF. 
pod rygo- 
Dla sympatyków wstęp 


wolny eferat polityczny „Wczoraj | dziś” wy. 
głosi Tow. Mulak 3 C. K W P P, 8, 
DZIELNICA KÓŁ MINISTERIALNYCH PPS 


Komitet Dzielnicy Kół Ministerialnych podaje 
do wiadomości 1% odprawa sekretarzy i skarbni, 
ków Kół odbędzie się w dniu 16 bm. (środa) e 
póz. 1h a nie jak poprzednio podawano w dniu 


4 
Odprawa odbędzie się w lokalu CKW PPS 
wiejska 18 pok. 10. 

KOŁO PPS PRZY WOJEWÓDZKIM 

URZĘDZIE PROPAGANDY 

Dnia 25 października rb., o goda 
będzie się wspólne zebranie Koła 
P.P.R. przy Wojewódzkim Urzędzie 
dy. ulica Targowa 63 
Tomorowicz wygłosi 
front wyborczy”, 


18 tej 
P.P8 
Propagan. 
na którym tow 
pt. 


Prof, 


referat „Jednolity 


TEATR POLSKI: 
środa — goda 18 „Grube ryby” s L. Sclskimm, 
Czwartek — godz. 18 ,„„Papuga” 
Piątek — godz. I8 „Grube ryby" x L. Solskim, 
Sobota — godz. 18 ..Grube ryby'” z L Solskim, 
Niedziela — godz. 14.30 Lilia Weneda”, godz, 
18 ..Grube ryby” z L. Solskim. 
TEATR MUZYCZNO OPEROWY (Marszał. 
kowska 8) godz. 18 ..Wesele'' Wyspiańskiego, 
TEATR MAŁY (Marszałkowska 81): o godz, 
18.ej .,.Szkarłaine Róże”. 
TRATR POWSZECHNY (Zamojskiego 20): 
© godz. 18.ej komedia A. Fredry „Damy | Hu. 


zary”'. 
TEATR STUDIO (Karówa 31): o godz. 15 30 
o 18.ej — komedia A. Fredry „Damy | Huzary”', 
PRASKI TEATR REVII tu  Zyginuniow, 
ska 8): o godz. 17 i 19 rewia pt. „lgraszkt 
Jesienne”. 


TEATR STUDIO (Karowa 31): o godz. 18.ej 
groteska muzyczna pióra L, Rubacha i Si. Strau 
sa pt. „Autobus o 6.ej"”. 

CYRK iraga. ui. szeroka) we wtorki. czwart 
kt. soboty I} niedziele o godz. 16 i 19.30; w po. 
zosiałe dnt o godz. 19.30 

KLUR BATYRYKÓW „KUKULŁKA” — w ks. 


wiarni barze „„Reduta” (owy Świat 8): ,„Księ_ 
życ z papierosem, pocz, o 19. 

SALA WEDLA (Zamojskiego 28) — godz. 19 
Janina Plaskowska i Antoni Jaksztas w 8.«kt. 
sztuce „Już nigdy nie skłamię”. 

GRA ORKIESTRA NAMYSŁOWSKIEGO. 

Z niewątpliwą radością powita Warszawa wia, 
domość, że po zawierusze wojennej, dzięk 
siłkom dyr. Stanisława Namyslowsk 
wstała na nowo jego orkiestra 
spół składa się z 86 muzyków, m À 
rolników- ziemi lubelskiej, Orkles 
pierwszy po wojnie wystąpi w Wa 
jąc cztery koncerty. W sali „Roma 1 
i 22: bm, o godz. 18 i na Pradze przy ul. O. 
twockiej 8, dnia 21 i 23 bm. o godz. 18.ej. Czę. 
ściowy dochód z koncertów przeznaczony 
na Polski Czerwony Krzyż. 

Przedsprzedaż biletów na koncert w „Romie” 
codziennie w P.C.K. od godz. 9 — 14tej ul. 
Piusa w 6 „Sp P., tel. 88.140, w Orbisie, Al. Je. 

e 39. 


jest 


rozolim 
Na koncert przy ul. Otwockiej 3 w^ PCER, 
ui, Jagiellońska. 82; W dniach koncertów w ka. 


miejscowych. 


„ATLANTIC”- (ul. Chmielna 38): „Nasz 
e 
„POLONIA” (Marszałkowska 56):  „Zwarto. 
wane lotnisko”. 
NYKRKNA” (Praga, ul. Inżynierska 4): 
„Daleka Droga 


„TĘCZA” (Żoliborz, Suzina 4): „Wielki Prze. 


KINO ORWIATOWE DOMU RULTURY RO. 
MYTNICZEJ (Żoliborz. Pi Inwalidów) film 
naukowy „to Kraj to obyczaj”. u 

KINO OŚWIATOWE INSTITUTI FILMOWE 


40 ar 3 w świetlicy PPR — Stalowa 71 — „Zwi, 
rzęta egzutyczne''. 

KINO DŚWIATOWE INSTYTUTU FILMOWE, 
GU ar I (Żoliborz Plac Inwalidów 10) — „„Prawo 
wielkiej miłości”. 

O godz IA seanse w kinach zarezerwowane sę 
dla Związków Zawodowych Na seanse te passe, 
pertout oruz bilety bezplatne nie są honorowane, 

Bilety uigowe © przedsprze*:>y dia członków 
>wiązków zawudowych orzani acji młodżież0+ 
wych | wojska do nabycia w Radzie Związków 


usluszyumuy 
w RADIO 


CZWANTEK, DN, 17 PAŻDZIERNIKA, 
6.00 Sygnał czasu | pieśń poranna; 6.05 Dzien. 
nik poranny; 6.35 Koncert orkiestry wojskowej; 


wiadomyści 
dziennika porannego; 12.05 Dziennik południo. 
wy; 12,10 Wiadomości gespod s; 12,30 £y. 
cie gospodarcze; 12.35 Duet w wyk. I. Gauej. 
skiej; 13.25 Mużyka obiadowa; 14.00 Pogadan. 
ka dla dzieci starszych; 14.15 Audycja dia mio. 
dzieży; 16.00 Dziennik popołudniowy; 16,350 Kon. 
feert Kapeli Ludowej pod dyr. Franka Małe. 
igo: 1655 ..O polskich felietonistach"" 17,10 
| „Mozaika muzyczna”; 1800 Kącik świetlicowy; 
18.10 Audycja literacka pt ,.Jesienin';: 18 80 
Recital muzyki jugosłowiańskiej: 19.00 Nauka 
przy głośniku: 19.30 Audycja słowno.muzyczna 
pt. „Wspomnienia z sali koncertowej”; 20.00 
Dziennik wieczorny; 20.30 „Nasze pieśni”', 20 45 
Stłuchowizko pt. „„Wanda'”'; 21.10 Koncert roz. 
rywkowy: 22.00 „„Pokrzywy nad Brdą”; 22.16 
Koncert orkiesiry tanecznej P.R. pod dyr. J. 
Cajmera; 23.00 Ostatnie w'adomości dzienn ką 


radiowego; 28,30 Audvcja chobinowska w opr. 
A.: Jastńskiego: 23,30 Skrót ostatnich wiadoma. 
ści; 24,00 Hymn. 


OGŁOSZERIA UGUKAE 


Dr med. SIKNKO KSAWERY z Warszawy spe. 
cjałista chorób skornych i wenerycznych. pęche, 
rza — przyjmuje, Łódź, ui. Kilińskiego Nr 132 
w godz 12--2 i 4 6. tel 205.55 1795 
REY ACZ weem erur >m 00 ose sameaa 0 1 MK 
PKRELMKKYJNE Galanteryjne artykuly- hurt 
najtaniej. A Nowak. Warszawa Fraza, Targo. 


wa 23 

MDE A POWO A MARCE PA A AA 
POSZUKUJĘ rodzinę Ewarysta Jakubowskiego 
ur. 8.1920 r. w Wilnie. Mirosława Zawada, War. 
szawa, ul. Dynasy `? m 13 A 


ARR ZWZ PARA ANO A 0 PM | BM M AMA M || ED 
UNIEWAŻNIAM skradzione doxunenty karta 
rozpoznawcza, dowód ślubu 1 inne, Zakrzewska 
Pelagia W wa, Ludwiki 1. 367 


| ea MM MA 


; DOLORAN PRZYJMUJE: Centr Biuro Ogł. í Rekl Sp. Wyd. „Wiedza” Oddz w Warszawie, Al Jerozolimskie 121, tel. 88.505 
raz jego A arabiy; ÁI. Jerozolimskie 58 — Gontarczyk, sklep z S LA mega artystycznymi, Marnik rada I E Perera ekis 
> mat ? : 4 3 łwska — księgarnia , i . n = 0s sięg „éwig. 
y kenayi o er e id” w i. Ob wa R6 — księg światowid”. Praga. ul Tarzowa 48 — sklad 
towid'. żoliborz h.ickiewicza 7 — księg. „åw pó : > sy = Raios T Eia Sde: OSIEK 1. Rekiazo a 
a Tiag a e rka sozytelniia” Granini Wiejska 14 boo sg ogł kip s. ap aa; H pu Yo 

) à 6 i Poznańska 38. Blura „Or - arszawa. Al, Jerozolim 
ska 49 Rozdzielnie gazet PI. Inwal ahw (żoliborz) Zygmuntowska 2 EE gg A a 
i , Warszawa, ul Marzsałkowska 95. Spółdz. Agen ! 
mi Tor n pa 3 Wydawni: =. „Wydawnictwo Ludowe” — Warszawa, ul Bagatela 10 m. 35, tel. or. 8.67.79, 
Biuro Ogłoszeń — Teofil Pietroszek, Warszawa, A spółna 50. tel. 855 26 


„> mRNA PAM A m 


Nakladem Społazielni Wydawniczej „W 


LIEDZA., Druk Spółdzielm Wydawniezej „WIEDZA” — „Robotnik” ar. 1. 


CZJ Sir. 8 


Prawidłowe żywienie chroni od cierpie 


„ROBOTNIK" 


Nr. 236 EMMĄ 


i podnosi stan zdrowotny społeczeństwa 


(WYWIAD Z DOCENTEM U. W. DR. ALEKSANDREM SZCZYGŁEM) 


' Nauka żywienia, higiena żywienia, 
zagad:ienie żywienia zbiorowego, ży 
wienia racjonalnego i „kierowaneg ` 
== to pojęcia slosunkowo nowe, to 
sprawy, których szybki rczwój spo- 
wodowały doświadczenia pierwszej 
wojny światowej i które podczas woj- 
my ostatniej oszczędziły ludności wie 
lu krajów wielu cierpień. 


‘Przed dwcma miesiącami obrado- 
wała w Londynie Międzynarożowa 
Konferencja do Spraw Żywienia, 


"Jednym z polskich delegatów na 
tę kcrferencję był docent Uniwersy- 
tetu Warszawskiego, dr. Aleksander 
Szczygieł, kierownik działu Higieny 
Żywienia w Państwowym Zakła zie 
Higieny, wybitny znawca problemów 
żywienia, rozpa.rywa. ych z punki 
widzenia insywidualnego i spo- 
łecznego, uczeń i ki ep Shan 
znanego uczonego amerykańskiego, 
prof. E. V.-Mc. Catuma, auror licz- 
nych prec: naukowych. 


NIEPRAWIDŁOWE ŻYWIENIE | wi 


PRZYCZYNĄ CHORÓB 


Do niego to zwróciliśmy się z wy- 
wiadem na temat znaczenia nauki 


| 


du produktów spożywczych, może- 
my dość dokładnie opracować pra- 
widłowe racje pokarmowe. Są (ne 
bardzo ważne szczególnie dzisiaj, 
giy żywienie zbiorowe obejmuje 
coraz większe masy ludności: 
tale, sanatoria, pensjonaty, wojsko, 
bursy, stołówki, reslauracje Kon!ro- 
la żywienia zbiorowego ma ogromie 
znaczenie praktyczne. 


niki ich są bardzo obiecujące. Wsku- 
„tek zdobyczy rauki żywienia nie- 
„które choroby będą należały do hi- 
"storii, a stan zdrowotny mas ulegnie 


polepszeniu. Trzeba tylko zdobycze 
szpi-| wie 


zy zastosować w życiu, 


SPRAWIEDLIWY ROZDZIAŁ 
3 ŻYWNOŚCI 


— Jakie jest. znaczenie gospodar- 


Wiemy, że nieprawidłowe żywie-| cze i społeczne nauki żywienia? 


nie prowadzi do pewnych chorób. 


Jesi to negatywna strona zagadnie- | w trakc: 
za pomocą | twórcy do 


nia, Lecz jedrocześnie, 
prawiiłowego żywienia można 
podnieść ogólny poziom zdrowia. 
Jako przykład przytoczyć możemy 


Anglię, gdzie podczas ostatniej woj-i 


ny liczba wypadków śmierci i za- 
chor ; 
siągnęła najniższe cyfry pomimo 
wielkich trudności aprowizacyjnych. 
Ponajto stan uzębienia ludzości u* 
legł znacznej poprawie. 


dłowość żywienia nie jest rów. o- 
znaczna z żywieniem 


i wyszukanym. / 
— Jak wytłumaczyć można takie 


żywieria i przyszłości jaką nauka wyniki w Anglii? 


ta posiaCa. 
— Żywienie w najszerszym teg" 
słowa znaczeniu jest bardzo ważnym 


czynnikiem zdrowotnym, społecznym | de wszys 


ï gospodarczym. 
/ Zdrowotnym dlatego, że niepra- 
widłcwe żywienie jest albo bezpo- 
średńią przyczyną powsławacia wie- 
lu chorób, albo stwarza warunki roz- 
woju niektórych cierpień. Choroba- 
mi rózwijającymi się na tle wadliwe- 
$o żywienia są: zmiękczenie rogów- 
ki cka; prowadzące częst 
ty, chóroba beriberi, spot 


| 


| 


o do ślepo-| cen , BO Aż 
yka-a dość | rozwożenie ich-do szkół powodowa* 


często na Dalekim Wschoczie, pel-| 


lagra występująca szczególnie w 
krajach, gdzie sp żywa się kukury- 
dzę, nastepnie gnilec czyli szkorbu', 
krzywica, pewne choroby skóry. 

"Nieprawidłowe żywienie usposa- 
bia również -do rozwoju pewryc 
cierpień np. otyłości, reumatyzmu 
niektórych scherzen wą!roby-ine- 
tek 'próchnicy żębów. Nieprawidło- 
wć żywienie „o 
na choroby zakaźne, hamuje wzrost 


+ 


i 'rożwój organizmu, Za pomocą 
sztucznych diet można u . zwierząt 
wywołać doświadczalnie szereg 


zmian degeneracyjnych np. głuch tę, 
zaburzenia równowagi przy chodzie, 
2 dą podobne do epilepiycznych 


+ Duże zastosowanie ma dietetyka 
żywienia ludzi chorych. Pomaga ona 
znacznie w cdzyskaniu zdrowia, a w 
niektórych wypadkach jest podstawą 


leczenia. 


-© PRAWIDŁOWE ŻYW!ENIE 

< PODNOST OGÓLNY POZIOM 
"oj ZDROWIA 
‘m W jaki sposób ustala się pra- 
widłowe racje pokarmowe? 
*. — Mając tzw. normy żywienia, tj. 
dane liczbowe jakich i ile skład'i- 
ków odżywczych potrzeba do prawi- 
dłowego żywienia óraz tablice skła- 


p 


‘Zama: jest — i może słusznie — Warszawa 
taoca życiem, ruchliwa, pełna rozmachu 


zmniejsza odporność 


— Przydziały żywności w Anglii! ści 


były celowe i sprawiedliwe. Np. w 
przycziale mleka uwzględniano prze 
tkim dzieci i młodzież, Po- 


nndto zaangażowano tysiące in- 


s.ruktorek żywiecia, które rozpoczę=| 


pracę w terenie, nądzorując i u- RI AKCYZY AWA AP STY MA OPOKA AAE TC RACOON CZ POWI E SIRA EDES IRAS REKTORA ES 


ł 

diolain rad placówkom żywienia 
zbiorowego. Kilka laboratoriów ba- 
dało stale wartość odżywczą tego co 
ludność jadła. 


Na skutek stwierdzenia | np., że 
tralne gotowanie. ziemniaków i 


ło duże straty witaminy C, wprowa- 
dzono mimo braku sił roboczych 
decentralizację tego sposobu zaopa- 
trywania dzieci szkolnych. Opiera* 
jąc się ra zdobyczach “nauki 'wpro- 
wadzono 85 proc. przemiał zbóż, ka- 


k sując niższe przemiały, wprowadzo- 


no dódatek węglanu wapnia do cia- 
sta chlebowego, nakazano dodawać 
witaminy A i D do margarycy itp, 
Słowem wciągnięto zdobycze wie- 
dzy do arsenału środków ochrony 
zdrowia i to z dobrym skutkiem. 


ZDOBYCZE W ZAKRESIE PRZE- 
CHOWYWANIA PRODUKTÓW 


Opierając się na danych laborato- 
ryjnych ulepszońo metody przetwór- 
stwa i przechowywania środków 
spożywczych, tak aby nie zmniejszyć 
ich wartości odżywczej, a nadać im 
trwałość, Mleko w proszku, jaja w 
proszku, mięso, ryby i jarzyny suszo- 
ne, soki owocowe — oto przykłady. 
Produkty te są obecnie tak przygo- 
towywane, że ich wartość odżywcza 
nie wiele się różni od normalnej Są 
to dobrodziejstwa nauki żywienia, 
których mie doceniamy w. pełni, 


choć zasługują na wielką uwagę Na- | sammmmmmemnem n WRZ WDRO 
czna „ROBOTNIKA 


szego społeczeństwa. 

; Dzięki rauce żywienia wynalezio- 
no lek na niektóre schorzenia: tar- 
czycy. Prowadzi się obecnie końco* 
we badania przyczyn: cukrzycy. Wy- 


CDP ZZ EZ O OWCZE CEC PEREZ" MIC 


- Obrazki dzisiejszej Warszawy | 


części śródmieścia wygląd martwy i tragicz- 
ny, wcieliły je z powrotem w żywy krwio- 


ielkomiejskiego, dziwnie niewspółmiernego | obieg. A odkąd stoi wspaniały Most Ponia- 
s boleśnym otoczeniem, ta, która budzi zdu- | towskiego,. spinając srebrnym łukiem dwa 


miente u wszystkich Polakóiv i cudzoziem- |brzegi Wisły, 
cótq. ` Wystarczy jednak zejść z rozłalowa” | funkcjonującego i 


nych tłumem; barwnych od wystaw, hałaśli- 
mych od riawoływań przekupriów ulic odbu- 
dzawjącej się Warszawy, z takiej Marszał- 
wystarczy opuścić fe miejsca, w których ży- 
cie pokonało śmierć, i iapuścić się w splą- 
tañy: labirynt ścieżek Starego Miasta, w ob- 
star posępnych, głuchych zwalisk, nie 'in- 


miasta * normalnie 
zamieszkałego spotęgowało 


wrażenie 


się jeszcze. r RE 
: Poza tym miastem; a racrej w jego obrę- 
bie, okolone zewsząd rekonstruowanymi dzieł 


kotwskiej, Brackiej, czy Alei Jerozolimskich, | nicami, trwa i trwać będzie jeszcze długo 


martwa Warszwa. Warszawa, która w niczym 
nie przypomina miasta, przypomina raczej co 
raz fo bardziej twory.nafury, jakieś zwały ma- 
liniaków i pargów tatrzańskich, poprzeżyna+ 


nych, jak półtora roku temu, aby pojąć do ne jarami zasypanych ulic. Tutaj, poza linią 


głębi, że przez naszą stolicę biegnie wyraź: 
nd,  jaskrawa linia podziała — linia gra- 
niczna, tak wstrząsająca, jak między ży- 
ciem a śmiercią. f 
Było to do przewidzenią i tak się w isto- 
cie stało: peryferyjne, ciężkó, ale nie śmier- 
telnie ranne partie miasta, taka Saska Kę- 
pa, Mokotów, Żoliborz, Praga i Grochów 
obrosły już. dziś na tyle świeżą tkanką ce- 
giel: i.tynku, że ich ziejące rany zostały 


| graniczną, ogarnia człowieka cisza, pustka, 


bezludzie, słyszy jedynie echo. kroków włas- 
nych, odbite w trupich jamach wydrąqżonych 
pokojów, obezwładnia go nagła myśl, że. pod 
tymi ceglanymi hafdami leżą jeszcze tysiące 
zwłok ludzkich, rośnie w nim gorzkie powąt- 
piewanie o realności wizyj „Warszawy przy- 
szłości”, jaką wyczarowują plany BOS-u' na 
tych terenach. Człowiek błąka się po zaro- 
słych trawą, błotnistych przejściach, na Ryn- 


niemal w całości zasklepione, i te dzielnice| ka Starego Miasta widzi, jak dwóch. mura- 
przyjmują szybko wygląd przedwojenny. Za! rzy majstruje coś przy chwłejnych fasadach 


nimi poczęły „rnszać s 
życia miejskiego, ulice 


ię" główne arterie paru (poza łasadami nieistniejących) kamie- 
Handlowe, w które nic, na dawnym Zjeździe na most Kierbe- 


przede wszystkim tchnęła życie zawsze czyn. dzia, dziwi się, bo wyrwano tu z pomiędzy 
na i czujka inicjatywa prywatna. Te odbu- szyn tramwajowych dobre kostki, granitowe, 
dowane partery, sklepy i kawiarnie, mnożą-; widocznie po te, aby użyć ich w innym, 


ce się jak grzyby po deszczu, dla 


zyska! chwilowo bardziej potrzebnym miejscn, i tak 


oczywiście, spełniły na marglnesie roli głów” przesmykami ulic zachodzi ma Piwną... i na- 


ne zadanie arcyważne: 


odebrały  wielkieji gle: przystaje zdumiony. Że to Piwna, pozna- 


owań ma choroby zakaźne o*i dla zdro 


kosztownym, 


rzed wojną straty żywności 
cie przewożenia jej od wy- 
spożywcy nosiły ba- 
jońskie wprost. sumy, Nie mniejsze 
straty ponosi się w kuchni wskutek 
bow zę 5 przyrządzania produk- 

W, 
administrować celowo, z pożytkiem 
la wia i oszczędnie. 

Co, się tyczy. społecznego znacze- 
nią rauki —: chodzi głównie o spra- 
wiedliwy „przydział -żywności : dla 
wszystkich warstw. społecznych, o 


Stąd oczywisty wniosek, że pra-, jo, żeby nigdzie onie powsiawało 


upośledzenie. zdrowia wskwiek wad 
żywienia, Właśnie w A- gli podczas 
wojny. 10 .proe..ludności, tej najbied- 
niejszej, skorzystało. najbardziej z 
dobrodziestw sprawiedliwego syste- 
| mu rożdzielczego i te 10 proc. ludno- 
; ści wykazuje teraz lepszy stan zdro- 
| wia, niż przed wojną. * 

— Co robimy w Polsce w tym za- 

esie, aby zdobycze nauki żywie- 
nia wykorzystać praktycznie? 


30 7 


Jemie Owena rekordzieta świata „ma 100, 1 200 m obeenie ściga się s końmi wjścigowymi. 


Prenumerata miesię 


je pó białych osypiskach: kościoła, bo. prze- | 


cie tę ulice, dawniej najbardziej charakte- 
rystyczne, nie różnią się dziś niczym ed 
siebie. Ze” ślepych, dztka  opiętrzenych i 
strzaskanych murów twystercza żelażna, za- 
gięta rura piecyka, jedna, druga, trzecia — 
a z tych rur idzie dym, prawdriwy dym, jaki 
wytwarza się wyłącznie na skutek palenia 
w płecyka, >= PCE 7 

'Te znaczy, że fu żyją ludzie, że w tej 
cmentarnej głuszy i pustce ktoś sklęcił sobie 
mieśzkarie, że mimo czadu śmierci i zgroży, 
jakie osnuwają tę dzielnicę, ktoś żywy o- 
siadi ną tych szczątkach i zapuścił korzenie. 
Podchodzę bliżej. Są nawet „drzwi“ — dwie 
półokrągłe u góry: deski, wyszabrowane na 
ruinach: jakiegoś sklepu, bo takimi właśnie 
prymitywnymi deskami zamykano na noc te 
wszystkie maleńkie sklepiki na Starówce; 
te drzwi „są. uchylone i na progu „domu“ 
stoi atarsza kobieta w brązowej sukni, o 
twarzy zmęczonej i zmiętej, W głębi, poza 
nią. doatriegam czarną norę — ziemia pet- 
na farbów zamiaśt podłogi, ściany podztem- 
plowane cegłami. byle jak wepchniętymi w 
dziury, sufit, który już, jaż wydaje się wa- 
lié na główę, i na.którym nie ma nic prócz 
powietrznej „przestrzeni, zamkniętej w obrę- 
bie ceglanych. obelisków. W tej zupełnie 
ciemnej, „izbie” młoda córka kobiety siedzi 
i ściboli coś, dostrzegam też zarysy jakichś 
kulawych sprzętów, jakieś połamane, za- 
rdzewiałe miski i garnki, prawdopodobnie 
„frofed” skromnych: porzukitoań — a to 
wszystko. nie wyłączając ebu lokatorek. pe- 
włeczone „trubą. warstioą dymu i brudu prze 
sycone wilgocią, sącząca . mię po kostropa- 
tych murach niewiarogodnej: sledriby. 

Ale kobieta w brązotej sukni stoi spo- 


NĄ 


Chodzi o to, żeby żywnością 


CO SIĘ ROBI W POLSCE? 


— Już przed wojną w niektórych 
dziedzinach zagad”ienie to znalazło 
uznanie. Mieliśmy nowoczesne pra- 
wodawstwo żywnościowe, zakłada- 
may szkoły gospodarcze. Jednakże 
nie było placówek saukowych zaj- 
mujących się wyłącznie higieną ży- 
wienia. 


Dzisiaj, wskutek nowych warun- 
|ków gospodarczych i społecznych, 
zostały powołane Ministerstwo Apro 
wizacji i Handlu oraz Centralny U- 
rząd Planowania, Oba te urzędy zaj- 
mują się zagadnieniem żywie'ia, 
głównie jednak aprowizacji, Ostat- 
nio, dzięki docenianiu zagadnieria 
żywienia przez Ministerstwo Zdro- 
wia, dawny mały oddział biochemii 
iw PZH zostaje przemianowacy na 
dział, który ma być rozbudowany 
iako placówką naukowa, o następu- 
jących oddziałach: fizjologii ży- 
wieria, społecznej higieny żywienia 
i polityki żywnościowej, prze!twór- 
stwa i przechowalnictwa oraz od- 
dział kulinarny, 


_ Dział higieny żywienia — to ośro- 
dek planowania w zakresie żywie- 
"nia człowieka zdrowego i w zakre- 
sie przystosowa:ia możliwości ży- 
wnościowych Polski do zdrowotnych 
| wymagań społeczeństwa, 


| Wywiad przeprowadziła D. R. 


pa 


Najszybszy człowiek świata 


kojnie przed domem i rzuca kruszyny > czar- 
nego chłeba na: wąską cieśnię ulicy. I oto 
nie. wiadome skąd, chyba ze stosów zmur- 
szałych cegieł i kamieni,  porosłych chwa- 
stem, odrywają się gołębie i siruwają w dół, 
trzepotem skrzydeł przerywając ciszę, i te- 
raz gruchają, kręcą się i dziobią chleb — 
obraz zupełnie czarodziejski i nierzeczywi- 
sty w tym krajobrazie zniszczenia i śmierci. 
-= Widzi pani — mówi kobieta po pro- 
stu — ja kocham ptaki. Tutaj na Starówce, 
mieszkałam dawniej, przed wojną, i tak sa- 
mo karmiłam gołębie. Przyrzeczone mi mię- 
szkanie w jednym: z odbudówanych domów 
P.K.O., ponieważ byłam lat 20 urzędniczką 
tej instytucji, Ale na razie nie mam niczego 
innego. (Tak więc mieszkam tu z córką 
Zresztą jestem przywiązana do tych stron 
i trudno mi będzie stąd odejść. 

— Ale to przecie nie jest mieszkanie — 
wybucham. — Przecie fu zimą mieszkać nie 
„podobna. i 

— Przywykłlam — odpowiada kobieta. — 
Tylko co wieczór zanoszę modły do milo- 
jsierdzia boskiego, aby dane mi było dożyć 
i dnia następnego. Bo widzi pani — poka- 

się coraz to 


| zuje — te mury rozstępują 
|bardziej t pewnego dnia zwalą się nam na 


| głowy. 
| Sypie gołębiom chleb. jest spokojna } ci- 
cha, Jest zrezygnowana i emal zadowolona. 
| Jej spokój przyprawia mnie e zawrót. gło- 
| wy. Z pobliskiego „domu“. wychodzi druga 
| Łobiefa i poczyna uganiać się na ruinach za 
| kurą. 

— Niech pani idzie na Rynek. Starego 
Miasta, tamm restaurują teraz trzy domy — 
mówi urzędniczka — na muzeum. Lępiej by 


|| O O, NN ON ZZ e 


f Mimochodem 


Motocykl 


Na marach Warszawy pojawily się afisze, 
wydane przez Polski Związek Motocyklowy, 
Tekst głosi: „Motor symbolem postępu“, 

1 rzeczywiście. 

Mój przyjaciel ma właśnie taki sýmbol 
postępa. Z trąbką. Z pompką. Z drugim sió- 
del kiem. 

Zaprosił mnie na przejażdżkę. : 

Ja, prawdę mówiąc, nie jestem zbyt mièl 
kim entuzjastą tego środka lokomocji, Prey- 
pomina mi karbidówkę. Tak samo strzela, 
wybucha i kapci, i 

No, ale jah postęp, to postęp. 

Poszedłem, 

Przyjaciel grzebał na podwórku w kupte 
jakiegoś żelastwa. Umazany był dokumeńt- 
nie 1 kapiący oliwą, niczym przedwojenna 
sardynka. +54 

— Zatarło stę — oznajmił. — Musisz chibi 
lę poczekać, ; S 

Nie pytając, ceo się przyjacielowi zatarło, 
usiadłem posłusznie na tawce, Chwila trite. 
ła około trzech godzin. p dipy 

Potem już poasło lepiej, Tylke  feszeże 
„korbowód wywalił łożysko” i „świeca ze 
rzuciła”. Po dokonaniu kontecznych napraw, 
przyjaciel z dumą zajął miejsce na siodeł: 
ku. ACZ 

Kopna! raz, kopnął drugi — nie. 

Stanął na pedale, potem wekoczył nań z 
rozpędu -— cisza. > 

Wreszcie warknęło i biedny człowiek r'e 
krzykiem bólu chwycił salę za płętę. >= 

— Widzisz jaką kompresję ma mój me- 
for! — krzyknął dumnie, gdy nieco ochłó* 
nat. Á i Wad 

Kompresji nie widriatem, natomiast dë- 
strzegłem wściekle twarze lokatorów, wygl 
dających ze wszystkich prawie okien, 

Bo, rzeczywiście, warkot przypominał 
siwym natężeniem baterię kailnaz w akcji bè- 
| owej. ; 

Przyjactel na mi pokazał, bym asiódł. 

Wolna jazda przet podwórko  przezła 
dość szczęśliwie, Tylko na prawej nogawce 
spośtrzegiem zaraz dużą plamę z jakiegoć 
smaru SET 


‘Za to, gdy wyjechaliśmy na wybolsty a- 
falt ulicy, zrozumiałem całą: lekkomyślność 
mego postępowania. PRACA SA 

Skakalem na pół metra we wazelkie mes 
żlłwe strony, z trudem utrzymując pozycję 
godną człowieka, ` SCE 

Z lękiem spoglądałem na mijajęce nos os- 
ta, W: 

Modlifem się cicho, a żarliwie, by nast- 
pił jmi koniec spaceru, 


Modiy me zostały wysłuchane. Przyjacte 
zahamował gwałtownie przed jakimś więk- 
szym skupiskiem att, dzięki czemu ruchem 
hyperbolicznym wyleciałem w przestrzeń.. 

Zdaje się, że rąbnątem głową ie mar, na 
którym widniał napis: „Motor symbolem pè- 
stępu”, 


A. TOM 


menty 
zbrodni niemieckich 
Biuro Odszkodowań Wojennych 
przy Prezydium Rady Ministrów róż 
pisało w czerwcu specjalna ankietę 
celem uzyskania pełnego obrazu ae 
tylko zniszczeń spowodowanych woj- 
nę, lecz także przebiegu samych dzia- 
łań wojennych i szkód, wyrzadzonych 
przez niemieckiego okupanta. ę 


Ankieta ujawnia niezwykle intere- 
sujące szczegóły z przebiegu działań 
wojennych w czasie kampanii £ 1939 
t.i 194445 r. oraz z działalności od- 
działów partyzanckich; daje obraz ter- 
roru hitlerowskiego, nieustannych 
morderstw, dokonywanych na cywil- 
nej ludności, rozmieszczenie "GłObÓW 
masowych, więzień, obozów itd. ad 

Materiał ankietowy, stanowiący cen 
ny przyczynek do bistorii II wojny 
światowej na terenie Polski, zostanie 
po odpowiednim opracowaniu  czę- 
ściowo opublikówany. =`: 


je odrestaurowali dla ludzi. Muzeum —. to 
doprawdy nie takte ważne w tej chwili, A 
jeśli pani chce się przyjrzeć, jak fu, na 
naszej Starówce, gospodarują, niech pani 
zobaczy na Zjeździe... — Odsyła mnie do 
wyrwanej kostki granitowej, ETER: 


— Przecie kiedyś ruszą tramwaje przeż 
most Kierbedzia, to po co biorą teraz stant- 
tąd kostkę? DUZY 


Gołębie drepczą u jej stóp, znają / rękę, 
która je karmi. Kobieta mówi wszystko gło: 
sem cichym 'i bezbarwnym. Ani razu go 'nie 
podnosi! Ja na jej miejscu krzyczałabym. 
Nie buntuje się, uważa swój schron ta samo 
przez się zrozumiały. Nie wie prawdope: 
dobnie nawet 0 istnieniu „specjalnej: komisji 
mieszkaniowej”. A miałaby na pewno pełne 
prawo do żądania przydzłóąłu jakiejś ludz: 
kiej izby, chociaż jest tylko emerytką. Bre- 
sztą nie jest stara i chce pracować, Pracę 
prżyrzeczono jej również. Ale jest tyle sił 
młodszych i bardziej się nadających Tak 
więc na razie nie ma ani pracy, ani mie- 
szkania.. Siedzi ze swoją emerytalną. pern- 
syjką na ruinach i karmi gołębie. RU 
Jakże zakończyć ten rodzajowy obrażek, 
prosrący się doprawdy :o tmołecznientie? 
Gdzie jest Kotris *) dziełcjszej Warzrawy? 
Aby oddać ów twórczy, dynamiczny  roż- 
mach. wznoszący stolicę z nicości, aby od- 


cłehe postacie ileznonych ludzi, rozkochę 
nych nawet w jej gruzocA? 
WANDA KRAGEN, . 

*) F Koteh, malarz rodzajowy dawnej 
Warszawy, wiek 19, Sy 
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dać i na zawsze przekazoć potomnym “mle, , 


